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p. Trikupisa, z którój się okazywało, że 
gabinet ateński wchodził w porozumienie 
z 8erbią i Czarnogórzem, celem zorgani
zowania wspóluój akcyi wojskowój prze
ciwko Turcyi. Zatarg z patryarchą eku
menicznym miał posłużyć za pretekst. 
Wprawdzie p. Trikupis nie był z usposo
bienia skorym do wojny, lecz przyjaciele 
jego przypominali mu ustawicznie dawne 
jego przyrzeczenie, iż skoro tylko Gre- 
cya posiadać będzie pancerniki, roz 
pocznie walkę z Turcyą. — Przy
ciśnięty do muru, musiał się zdecy
dować na ten krok ostateczny. Hr. Kal- 
noky bezzwłocznie zawiadomił W. Portę 
o niebezpieczeństwie, upadek jednak p. 
Trikupisa pokrzyżował chwilowo wojo
wnicze zamiary egzaltadosów greckich. 
Obawa poważnego zatargu na półwyspie 
bałkańskim nie została i mimo to usu
niętą, spadek bowiem p. Trikupisa objął 
p. Delyauis, który do wojny jest o wiele 
pochopniejszym odswegopoprzednika. Spo
dziewają się jednak, że gabiuet francu
ski, który dotąd posiada w Atenach po
tężny wpływ, nie omieszka użyć go, ce
lem odwiedzenia Grecyi od wojowniczych 
zamiarów. Podobno p. Montholon ode
brał nawet w tym duchu odpowiednie in
strukcje.

Pmnań, 17 listopada

Z bieżące] chwili.
Zjazd jeuerała Capriviego z ministrem 

Crispim zajmuje wciąż jeszcze prasę 
europejską, i budzi najiozmaitsze domy
sły, nieraz wręcz śmieszne i dziwaczne, 
i wskutek tego na najmniejszą nie zasłu
gujące uwagę. Zdaje się jednakże byó 
rzeczą pewną, że podczas zjazdu tego 
była także mowa o zawarciu ściślejszój 
handlowo-celn. ugodypomiędzy państwami 
potrójnego przymierza „Journal des Dé
bats“ dowiaduje się i to rzekomo z zu
pełnie wiarogodnego źródła, że rozbierano 
nawet możliwość utworzeuia ligi europej- 
skiój przeciwko Stanom Zjednoczonym, 
celem zwalczania ich protekcyonizmu 
zdwojonym protekcyonizmem europejskim. 
Korespondent organu rzeczonego twier
dzi, że cesarz Wilhelm był gotów wystą
pić z odnośną inicyatywą i wezwać pań
stwa do porozumienia się w tój sprawie. 
Anglia i Austrya oświadczyły się już za 
tym projektem. P. Crispi w zasadzie 
nie sprzeciwiał się bynajmniéj wspôlnéj 
akcyi przeciwko Stanom Zjednoczonym, 
żądał jednak wciągnięcia do niéj Fran- 
cyi i Rosyi, które, zdaniem jego, nie będą 
zbyt pohopne do przystąpienia do ligi 
proponowanéj przez Niemcy. Tę osta
tnią obawę podzielał podobno także i je
nerał Caprivi, a opierał ją na wra 
żeniach, odniesionych podczas bytno 
éci swojéj w Petersburgu. Zdecydo
wano się więc na stworzenie li
gi ôciélejszéj, zwrôconéj przeciwko Sta
nom Zjednoczonym, ale gotowéj także 
do użycia nieprzyjaznych środków eko
nomicznych przeciwko tym) państwom 
europejskim, któreby do niéj przystąpić 
nie chciały.

Te zamiary zostały przyjęte i przez 
hr. Kalnokyego. Daléj pisze „Journal 
des Débats“, że obaj ministrowie poro
zumiewali się co do odnowienia przymie
rza, którego termin kończy się z począt
kiem roku 1892. Szczegóły nie były 
przytém poruszane, oznaczono tylko epokę, 
w którój rozpoczęte być winny rokowa
nia, a także zgodzono się w zasadzie na 
pewne zmiany, które w interesie wspól
nym sprzymierzonych należy uskutecznić.

Jenerał Caprivi wyraził podobno oba
wę, czy rząd włoski nie będzie miał pe
wnój trudności w ostateczném opanowaniu 
irredenty. P. Crispi uspokoił kanclerza 
niemieckiego ; zaręczał, że irredenta jest 
ruchem sztucznym. Znaczna większość 
opinii wloskiéj pragnie pokoju i sprzyja 
trój przymierzu, jako stoj ącemu na straży 
pokoju. Taż sama opinia publiczna za
znaczyła kilkakrotnie, że chce, aby irre- 
dentę zwalczano wszelkiemi możliwemi 
środkami.

Czy pan Crispi nie łudzi się co do 
łatwości pokonania ruchu nirredentysty- 
cznego, okażą najbliższe wybory. Za
przeczyć się nie da, że ruch ten wzmaga się 
i że bynajmniéj nie posiada znamion rn- 
chu „sztucznego“, lecz ruchu wynikłego 
z smutnych stósunków kraju i z przy
mierza pod względem ekonomicznym nie
naturalnego. Taki zaś ruch nie da się 
pokonać mowami i pięknemi słówkami, 
których zapewne nie mało znów usłyszy
my z ust p. Crispiego podczas zapowie
dzianego na wtorek bankietu turyńskiego.

Ruch wyborczy^przybiera ua razie i 
w Hiszpanii coraz większe rozmiary. Tam 
jednakże obecny rząd konserwatywny ma 
podobno niezłe widoki, mimo agitacji jaką 
już rozwinął przywódzca opozycyi, 
były prezes ministrów Sagasta. Odbywa 
ou teraz podróż po kraju, a dzienniki li
beralne zaręczają, że podróż ta jest pra
wdziwym pochodem tryumfalnym. Stron
nicy p. Sagasty posunęli w niektórych 
miastach demoutracye swe aż do niesma- 

-$ cznéj komedyi, lecz znaczna większość lu
dności zachowywała się zupełnie oboję
tnie. Opinia publiczna kraju przyjęła 
objawy te bardzo niechętnie i zajęła się 
ponownie rozpatrywaniem smutnych sto
sunków ekonomicznych kraju, wycieńczo
nego przez różne klęski i epidemie. Ry
chła naprawa stosunków tych stała się 
na razie sprawą piekącą, dla tego też 
usposobienie większości ludu nie widzi 
potrzeby wywołania walki polityeznéj, 
któraby położenie kraju jeszcze pogorszyć 
mogła.

Wielce sensacyjną pogłoskę, chociaż 
z wszelkiemi zastrzeżeniami, podaje jeden 
z dzienników francuzkich, co do położe
nia w Grecyi. Otóż, według téj pogłoski, 
hr. Kalnocky przed niedawnym czasem 
znalazł się w posiadaniu korespondencyi

Telegramy.

przed 8tauleyem. Dwie te publikacje nie 
sprawiły tu atoli żadnego wrażeuia i nikt 
już nie wątpi, że zarzuty Stanleya za
sługują na wiarę.

Londyn, 16 listopada. Jeden z naj- 
pierwszych londyńskich domów handlo
wych p. f. „Bracia Baring“ podał się do 
konkurs«. Ponieważ konkurs firmy tój 
pociągnąłby za sobą bankructwo wielu in
nych firm, przeto utworzyło się za ini
cjatywą ministra skarbu Goschena i lor
da Rothschilda konsoreyum, które zbada
wszy dokładnie stan fiuansowy firmy rze- 
czouśj, zagwarantowało jój wypłaty aż 
do wysokości 5 milionów funtów szter- 
lingów.

Dublin, 16 listopada. Dziennik u- 
rzędowy donosi, że polieya irlaudzka 
rozwiązała filie ligi narodowój w 54 
miejscowościach hrabstwa Fermanagh i 
w 38 miejscowościach hrabstwa Monag- 
hau. Krok ten wywołał wśród ludności 
hrabstw rzeczonych niesłychane obu
rzenie.

Rzym, 16 listopada. Na odbytóm 
w sobotę posiedzeniu rady ministrów 
oświadczył prezes miuistrów Crispi, (jak 
donoszą niektóre dzienniki), że wizyta 
kanclerza niemieckiego, jenerała Capri- 
viego, nie była zwykłym aktem grzeczuo- 
ści, lecz nowym dowodenj trwałości przy
mierza z Niemcami, a zarazem zapowie
dzią ściślejszych stósunków w dziedzinie 
handlowój. — Bankier Cernuschi, który 
dawniój był jednym z przywódzców rady
kałów włoskich, a późniój przyjął pod
daństwo francuzkie, przesłał w tych 
dniach z Paryża tutejszemu komitetowi 
radykalnemu 100,000 franków na cele 
wyborcze, wraz z pismem zachęcającóm 
do jak najenergiczniejszego oporu przeci
wko obecnemu rządowi.

Bukareszt, 16 listopada. Przyszło
roczny budżet Rumunii nie wykazuje ża
dnego deficytu, pomimo, że wyznaczouo 
w nim znaczne sumy na dalszą spłatę 
pożyczki zaciągniętój na budowę fortec.

Zofia, 16 listopada. W ministerstwie 
bułgarskióm zaszła następująca zmiana: 
Były minister Gnekow objął tekę mini
sterstwa spraw zewnętrznych, a jeneral- 
ny sekretarz skarbu, Beltaszew, tekę mi
nisterstwa finansów. Ludność okazuje 
z powodu zmiany tój wielkie zado
wolenie.

Petersburg, 16 listopada. W proce- 
cesie przeciwko nihilistce Maryi Giinz- 
burgiowój i jój towarzyszom zapadł 
przed kilku dniami wyrok, na mocy któ
rego Marya Giinzburgowa i trzej inni 
oskarżeni skazani zostali na karę 
śmierci. Sąd zalecił jednakże skazanym, 
aby odwołali się do łaski carskiój i po
prosili o zamianę kary śmierci na doży
wotnie roboty katorżne. Piątego oskar
żonego, byłego oficera, uwolniono nato
miast od rszelkiój winy i kary.

Carogród, 16 listopada. Rada sani
tarna rozszerzyła zarządzoną względem 
wszystkich osób i przesyłek przybywają
cych z portu Mediny i Beyrutu kwaran
tannę teraz także i na osoby i przesyłki 
przybywające z Jaffy i z innych portów 
Azyi mniejszój.

Nowy York, 16 listopada. Z Tegu- 
cigalpa w republice Honduras donoszą, że 
wojsko prezydenta jeuerała Bograna, zdo
było po krwawój i zaciętój walce miasto, 
i że powstańcy pobici zostali na głowę i 
rozproszeni. Sanchez dostał się do Die- 
woli i został wraz z kilku oficerami swy
mi na środku rynku bez wszelkiego sądu 
rozstrzelanym. Powstanie należy więc 
uważać za zupełnie przytłumione. Straty 
obustronne w zabitych i rannych są bar
dzo znaczne.

Rio de Janeiro, 16 listopada. Na 
dzisieiszóm posiedzeniu kongresu, odczy
tano orędzie prezydenta, w któróm tenże 
zdaje sprawę z dotychczasowój działalno
ści rządu prowizorycznego i oświadcza, 
że składa władzę w ręce kongresu. Kon
gres zamierza wybrać deputacyą, która 
ma podziękować prezydentowi (jenerałowi 
Da Fonseca) za dotychczasowe rządy 
„sprawiedliwe“ (?). — Rocznicę ogłoszenia 
rzeczypospolitój obchodzono tu z wielką 
uroczystością.

Buenos Ayres, 16 listopada. Prezy
dent Pellegrini oświadczył w obec pewnój 
deputacyi, że rząd nie myśli o zawiesze
niu amortyzacyi długu publicznego. Zre
sztą zalecił prezydent wszystkim stronni
ctwom jedność i zgodę i wyraził nadzieję, 
że ze względu na niewyczerpane zasoby 
kraju, położenie finansowe wkrótce się 
polepszy.

trój przymierza. Minister marynarki Bar- 
bey zapewniał Izbę, że rząd gorliwie wszel
kie projekty odnośnie popierać będzie,
Izba przyjęła ostateczne budżet mary 
uarki znaczną większością głosów i wy 
brała na wniosek rządu komisyą złożoną 
z 86 członków, która ma zbadać dokła
dnie i oceuió wszelkie projekty do za
mierzonych reform.

Paryż, 16 listopada. Dzienniki do
noszą, że minister marynarki przedłożył 
radzie ministrów projekt do reorganiza- 
cyi kadr korpusu oficerów marynarki. 
Projekt ten przekazany zostanie komisyi, 
złożonój z 38 członków Izby dep. — 
Subkomisya Izby deputowanych, zajmu
jąca się badaniem zaprojektowanych w 
uowéj taryfie celnéj ceł od bydła, zmie
niła w części pierwotne swe uchwały i 
ustanowiła cła następujące: Od sztuki 
importowanych z zagranicy skopów fr. 15, 
tyleż od cieląt, a od sztuki trzody chle- 
wnój fr. 8. Na centnar metryczny mięsa 
skopowego nałożono cło wysokości 32 fr., 
mięsa wieprzowego 12, a wołowego 25 
franków. — Proces1 przeciwko domniema
nym mordercom kupca Gouffégo odroczo 
no do następnych roków sądów przysię 
głych, ponieważ kilku sędziów obecnego 
trybunału naprzód już wyraziło zdanie 
swe o sprawie rzeczonéj wobec kilku 
dziennikarzy.

Paryż, 16 listopada. Minister mary
narki wręczył dzisiaj ministrowi spraw 
zewnętrznych urzędowy tekst traktatu 
pokojowego, zawartego z królem Daho 
mej u. Traktat ten przedłożony zostanie nie' 
bawem Izbie deputowanych do zatwier 
dzenia.

Brest, 16 listopada. W piątek wie
czorem przybyło na przedstawienie do 
teatru tutejszego 24 oficerów rosyjskich, 
należących do załogi krzyżownika „Mi- 
nin“, który przed kilku dniami zawitał 
do portu tutejszego. To dało powód do 
urządzenia rusofllskićj demonstracyi. Przed 
i ozpoczęciem pierwszego aktu zagrała 
orkiestra rosyjski hyp>n narodowy, po- 
tzém ozwały się grzmiące okrzyki: „Vive 
la Russie!“, na co oficerowie odpowiedzieli 
okrzykiem: „Vive la France!“

Haga, 16 listopada. „Staat. Gou- 
rant“ donosi, że w chorobie króla żadsa 
nie zaszła zmiana. Król odzyskuje chwi
lami siły i staje się wtedy niespokojnym, 
poezém znów popada w zupełną apatyą. 
Przytomności umysłu dotąd ani na chwilę 
nie odzyskał.

Bruksela, 16 listopada. W tych 
dniach utworzyło się tu towarzystwo w 
celu urzeczywistnienia projektu połącze
nia Brukseli z morzem. Projekt ten wy
pracował jak wiadomo inżenier C&vaux. 
Towarzystwo rzeczone dysponuje podobno 
kapitałem 22 milionów franków, z których 
5 milionów dał rząd. — Z Charleroi do
noszą, że deputowani francuzcy Derouléde 
i Laguerre uwolnieni zostali z więzienia 
za kaucyą.

Londyn, 16 listopada. Wczoraj roz 
począł się proces, wytoczony przez kapi 
tana 0’Schea przeciwko małżonce swój, 
o wiarołomstwo popełnione rzekomo przez 
utrzymywanie miłosnych stósunków z Par
nellem. Podczas przesłuchów oświadczyła 
oskarżona, że mąż jój dopuszczał się ró
wnież niejednokrotnie wiarołomstwa, że 
wiedział o stósunku jéj z Parnellem i że 
stósunek ten tolerował. Parnell przeczył 
wszystkiemu i oświadczył, że do najmniej- 
széj nie poczuwa się winy. Obrońca 
oskarżonój oświadczył, że klientka jego 
po złożeniu zeznania, dalszego udziału w 
rozprawach nie weźmie. Parnell broni 
się sam. W dalszym ciągu rozpraw za
strzegł się 0’Schea stanowczo przeciwko 
zarzutom, jakoby stósunek żony swéj z 
Parnellem tolerował. Obrońca jego po 
wołał się na kilku świadków, którzy ze
znali, że pani 0’Schea miewała schadzki 
z Parnellem.

Londyn, 16 listopada. Wdowa po 
zmarłym Jamesonie ogłasza dzisiaj pismo 
swego męża, wystósowane do angielskiego 
komitetu ratunkowego dla Emina Paszy, 
w którćm tenże uniewinniał się przeciwko 
zarzutom tłomacza ekspedycyi Farrana. 
Jameson twierdził w piśmie tym, iż był 
wprawdzie obecnym przy pożarciu dzie
wczyny murzyńskiój przez krajowców — 
ale że straszliwego wypadku tego ani nie 
spowodował ani też dziewczyny owéj nie 
kupił. Szkice, przedstawiające ucztę ludo
żerców wykonał był dopiero wieczorem. 
Oprócz tego publikuje pani Jameson za ze
zwoleniem komitetu wspomnianego pro 
tokół z odbytych przez komitet w Lou 
dynie przesłuchów tłomacza Farrana, 
który cofnął był wtedy całe swe zezna
nie, złożone pod przysięgą w Kairze

Wiedeń, 16 listopada. Wczoraj ze
brali się w gmachu ministerstwa spraw 
zewnętrznych delegaci austryackiego i wę 
gierskiego ministerstwa handlu na wspólną 
naradę w sprawie zaprojektowanój iligi 
celnój z cesarstwem niemieckiem. Na razie 
chodzi tylko o rozstrzygnięcie kwestyi 
zasadniczych, ponieważ rząd rzeszy nie 
mieekiój dotąd jeszcze odnośnych propo- 
zycyi rządowi tutejszemu nie przedłożył.

Wiedeń, 16 listopada. Z Ueskiiłu 
w Macedonii donoszą, ze w pobliżu mia
sta tego wykoleił się wczoraj na linii tak 
zwanój kolei oryentalnśj z powodu pod
mycia toru kolejowego przez powódź po
ciąg umyślny, wiozący znaczny oddział 
wojska tureckiego. Wykolejenie naetą- 
piło z taką gwałtwnością, że 8 wagonów 
zostało zupełnie zmiażdżonych, przyczem 
40 żołnierzy straciło życie na miejscu, a 
drugie tyle mniej lub więcój ciężkie od
niosło rany. Tor kolejowy jest tak uszko
dzonym, że komunikacya została na razie 
przerwaną. (Pogłoska o rzekomem wy
kolejeniu się pociągu osobowego pod Sem- 
liuem (Zemuniem) jest bezpodstawną i zo
stała niezawodnie spowodowaną wieścią 
o wypadkupod Ueskiibem).

Berno (szwajcarskie), 16 listopada. 
Przy odbytóm dzisiaj w kantonie St. Gal- 
len głosowaniu w sprawie nowój konsty- 
tucyi kantonalnej, przyjęto konstytucyą tę 
28,142 głosami przeciwko 6440. — Rada 
związkowa zatwierdziła na wczorajszym 
posiedzeniu konwencyą tyczącą się utwo
rzenia międzynarodowego związku dla pu
blikowania taryf celnych. Konwencyą ta 
postanowioną została dnia 5 lipca roku 
bież, w Brukseli.

Paryż, 16 listopada. Wczoraj od
był się u posła duńskiego, hr. Moltke- 
Hvitfeld na cześć przebywającego chwi
lowo w Paryżu duńskiego księcia na
stępcy tronu bankiet, na który zaproszeni 
zostali: Prezydent Carnot, wszyscy mini
strowie i ciało dyplomatyczne. — Były 
król serbski Milan zamierza udać się 
ztąd do Anglii na łowy. — Związek han- 
dlowo-przemysłowy, postanowił wysłać nową 
ekspedycyą handlową do krajów Kita i 
Bure w Sudanie francuzkim. Naczelnikiem 
ekspedycyi tśj, którą popiera podsekre
tarz stanu Etience, zamianowanym zostanie 
plantator Becbet, mieszkający od dawna 
w kraju Kita.

Paryż, 16 listopada. „Temps“ dono
si, że w tych dniach przyaresztowała po- 
licya francuzka znaczną przesyłkę nume
rów wychodzącego w Londynie pisma anar
chistycznego „LTuternacional“. Ostatni 
numer pisma tego zawiera odezwę do 
anarchistów francuzkich, aby gmach 
wielkiój opery paryskiój w powietrze wy
sadzili. Numer ten wyslauo do Francyi 
w okładce pewnej broszury religijnój.

Paryż, 16 listopada. Rada municy
palna miasta Paryża ofiarowała 5000 fr. 
na pomnik dla Józefa Garibaldiego. — 
Podczas obrad Izby deputowanych nad 
budżetem marynarki oświadczył spra
wozdawca Gerville-Róache, iż uważa 
liczbę okrętów i ofieerów marynarki fran- 
cuzkiój, za wręcz niedostateczną. Mary
narka francuzka powinna bowiem byó 
liczebnie tak silną, jak połączone floty

n«r Uczmy dzieci czytać po polsku! -W»

ZEZ O clx a-
najnowszy wynalazek środka prze

ciw suclwtom.

Zwycięztwo na polach bitwy wywołuje 
w świecie wielkie wrażenie, czcimy wiel
kich wodzów, o ileż jednakże więks/.óm 
wrażenie, ileż więcój chluby i zasług za
skarbia sobie ten wódz, który zwycięża 
stałych naszego organizmu nieprzyjaciół, 
który nie poświęcając tysiące tysięcy 
ludzi, ocala ludzi, uwaluia ich od cho
roby śmiertelnój, uwalnia rodziny a nawet 
całe narody od smutku i żalu, którego 
doznają po stracie ukochanój a i często 
uiezbędnój istoty. Takim wodzem uie- 
śmiertelnój sławy to dziś dr. Koch. Kie
dyś skromny lekarz w małem miasteczku 
Rakouiewicach, późniój fizyk w Wolszty
nie, a teraz dyrektor urzędu zdrowia w 
Berlinie całe swe życie prawie trawił 
przy mozolnój pracy mikroskopowania. 
Dziewięć lat usilnych zachodów minęło, 
mm mu się udało wynaleść przyezyuę 
choroby suchot, choroby, u a którą jedna 
siódma ludności wymiera. Odkrył małe 
żyjątko, które się w różnych naszego 
ciała zakątkach osiedla, wywołując kolo 
siebie stan chorobliwy, pustosząc i ni
szcząc na około siebie znajdujące się 
tkanki ustroju ludzkiego. Nie tylko w 
płucach znajduje ono swą glebę, ale i w 
innych organach, nie szczędząc i kości. 
Proces ten zwykle z dawien dawna przy- 

I jętym zwyczajem przywykliśmy nazywać 
suchotami, dając nazwę tój choroby od 
objawu, w oczy nam padającego, sphnięe.ia 
i chudoienia ciała. Kiedy sztuka lekar
ska postępy zrobiła, to też i nazwa tój 
choroby między przynajmniój zuawcami 
inne dostała miano, — gruźlica, od ma
łych grudków, guziołków, brodaweczek, 
które te żyjątka — drobinki około siebie 
wywołują. Drobinki, jak wszystkie te 

i drobnoustroje nieprzyjacielskie w ciało 
I nasze wnikają e nazywamy, zachodzą w 
rozmaitych kształtach, a to znów daje 
im rozmaitą nazwę. Żyjątka gru
źlicę wywołujące mają kształt. Unij
ny, prosty, jak laseczki, ztąd laseczni- 
kami nazwane, są przezroczyste, ztąd 
też trudno było je dojrzeć — trzeba je 
farbować, by je dostrzedz w mikroskopie, 
a to właśnie tyle trudów wymagało, aż 
w końcu dr. Kochowi metodę farbowania 
wynaleść się powiodło. Widzieć je w mi
kroskopie dopiero można przy powiększe
niu 500 do 600 razy. Wynalazł on je
szcze i prątki cholery, które kształtem 
przecinek przypominają i ztąd przeeinko- 
wemi lasecznikami je nazwał. Nieprzy
jaciel był odkryty, ale czóm go zabić, 
czóm go zniszczyć, a zniszczyć go tak, 
aby całe ciało nie było zmarnowanóm, to 
była kwestya, nad którą Koch trzy lata 
strawił. Były środki, które lasecżniki 
zabijały, ale aby do nich dojść, trzebaby 
było tyle w człowieka ich wpoić,' że 
mógłby człowiek prędzój im uledz, jak 
laseczniki. Kiedy kiedyś sławny ire- 
richs mówił o leczeniu trychiu, wspomniał, 
że ktoś polecił chorym dawać benzynę, 
„ale wtpnczas chory prędzój umierał, jak 
trychiny,“ to były jego słowa dodatkowe. 
Dziś stoimy nad rozwiązanym problemem, 
dziś święcimy dzień chwały nie wynale
zienia prochu bezdymnego lub kulek do
skonałego kalibru lub karabina daleko
noszącego, ale środka, który ocala siódmą 

I część ludzkości od przykrój i dolegliwój 
choroby, od zawczesnój śmierci. Ten, 
który nad całym światem czuwa, dał 
nam przez zwykłego śmiertelnika środek 
ku zmniejszeniu naszych dolegliwości, bo 
znów nie wolno nam się łudzić tóm, że 
już teraz nikt na suchoty nie umrze — 
granica, ąnousąue rozum ludzki zajćó 
może, nie zniesiona. Ciężkie przypadki, 
gdzie lasecznik za wielkie już wywołał 
spustoszenia, — za uleczalne zupełnie
sam Koch nie podaje.

Już na kongresie lekarskim między
narodowym w Berlinie tego roku zapo
wiedział Koch, że wkrótce wystąpi z ogło
szeniem wyników swych badań o leczeniu 
suchot. Nikt nie wątpił, że mąż tój sławy 
nie zapowie czegoś, nie mając pewnych 
podstaw. Oczekiwanie ogólne nareszcie 
przed trzema dniami uspokojonem zostało, 
Koch pomieścił w jeduój z gazet lekar
skich w Berlinie (Deutsche medicinische 
Wochenschnft) artykuł: „Dalsze wiado
mości o środku leczniczym przeciw gru
źlicy.“ Nie podajemy tu artykułu tego 
w całój osnowie, artykułu pisanego dla 
lekarzy, ale podamy to, co szerszą pu
bliczność, mniój z nauką medycyny obe
znaną, obchodzić może, a i powinno.



Doświadczenia robił Koch wspólnie 
s kilku innymi lekarzami, a kiedy już 
miał pewne dane rozpoczął i leczenie 
w klinikach beriińskieh tak wewnętrznych 
jako i chirurgicznych. Środek jego, któ
rego sposób przyrządzania jeszcze dziś 
trzyma w tajemnicy, a o którego istocie 
nawet nikomu nie mówi, stanowi płyn 
przezroczysty, brunatna wy, przez dłuższy 
czaa się niezmieniający. Stosuje się je
dnakże u ludzi tylko w stanie rozcieńczo
nym, a w takim razie łatwo się rozkłada 
i skuteczność traci. Zadawany wewnę
trznie tj. wprowadzony do żołądka, nie dzia
ła, musi być koniecznie strzykany pod skórę. 
Strzykanie to odbywa się za pomocą małój 
strzykawki, już dawniój także używanój, któ
rą Koch inaczój urządził, wypędzając płyn 
nie stemplem, lecz balonikiem gumiauym. 
(Wstrzykiwanie śrędków podskórnie już 
dawno znane, a środki na tój drodze w 
organizm wchodzące, o wiele .mocniój 
działają. Anglik Pravaz pierwszy na po
mysł zadawania środków pod skórę wpadł, 
czerpiąc wzór z natury. Jak wiadomo, 
jad żmiji można bezkarnie połknąć, — 
choroby lub śmierci nabawić się można, 
skoro żmija ugryzie, czyli skoro jad swój 
pod skórę zapuści. Żmija ma pod jednym 
z tylnych zębów gruczołek, jad wydzie 
lający, a przy nim mały woreczek, reser
voir dla jadu — przez ząb cały idzie 
mały kanalik, skoro żmija ukąsi — robi 
ranę a równocześnie ząb ku górze po
pchnięty, ściska ów zbiornik, jad przez 
przewód w zębie do rany otwartój wcho
dzi). Jako miejsca najpodatniejsze do za- 
strzykiwań, uważa Koch grzbiet między 
łopatkami albo uda.

Działanie tego środka na człowieka 
zdrowego innóm Jest jak na człowieka 
gruźlicy podlegającego. Autor sam za- 
strzyknąl sobie (jest zdrowym) 0,25 kubi- 
cznego centymetra. Trzy do czterech go
dzin po zastrzyknięciu, cięgoty, i znużenie, 
drażnienie do kaszlu, utrudniony oddech 
coraz bardziój się wzmagające — w pią- 
tój godziny nader mocne dreszcze, godzinę 
prawie trwające, mdłości, womity, gorą
czka do 39,6° — po 12 godzinach zwolna 
wszystko ustępuje, ciężkość w członkach 
i znużenie trwa jeszcze kilka dni, — to 
objawy działania u niego tego środka.
U zdrowego jednakże te objawy tylko 
przychodzą po użyciu więcój jak 0,01 ku
biku centymetra — niższa dawka nie 
wywołuje żadnych zaburzeń. To samo 
się stwierdza u chorych niegruźliezych, 
inna sprawa jednakże u chorych na gru
źlicę. Tu działa środek ten śwoiście, to 
jest z wszelką pewnością, a to przy dawce 
O.OOlcc, a działa równocześnie na cały 
organizm, jak i na miejsca gruźlicą do
tknięte.

Odczyn, reakcya ogólna polega na 
napadzie gorączki, która zwykle dre
szczami się rozpoczyna i do 39°—41° do 
chojdzi. Przytóm bóle po ciele, drażnienia 
do kaszlu, wielka niemoc, często mdłości 
a i zwracanie. Czasem skóra lekko żół 
knie, jak przy żółtaczce, czasem wystę 
puje na ciele wysypka, jak żarnice. Napad 
rozpoczyna się w 4 do 5 godzin po za 
strzyknięciu a trwa 12 do 15 godzin. 
Wyjątkowo napad się opóźnia, a w takim 
razie jest lżejszym. Chorzy potóm dziwnie 
mało czują się osłabionemi, a często na
wet czują się wiele lepiój, jak przed stó- 
sowaniem tego lekarstwa.

Działanie miejscowe najlepiój się uwy 
datnia u chorych na wilka (lupus), toczeń, 
co właściwie jest procesem gruźliczym, 
suchotniczym skóry. (Najczęściój zachodzi 
na twarzy, a tu głównie na i obok nosa. 
Czerwoność z gnziołkami, które z czasem 
się rozpadają, toczą i tworzą jakoby 
owrzodzenia). W kilka godzin po za
strzyknięciu, nawet z dala od miejsca 
chorego, jeszcze często przed dre 
szczami, puchną miejsca zajęte i za 
czerwieniają się. Podczas gorączki pu 
chnienie i czerwienienie się coraz więcój 
się wzmaga, tak że ta tkanka toczniem 
zajęta brunatną się staje i odumierającą, 
jak zgorzelina. Po ustąpieniu gorączki 
i spuchnienie się zmniejsza a niknie po 2 
do 3 dniach. Całość pokrywa się wy
dzieliną zakrwawioną, kt)ra usecha i 
strupy tworzy, które po 2 do 3 tygo 
dniach odpadują — a często zdrową 
gładką, czerwoną bliznę pozostawiają 
W niektórych razach wstrzykiwania po 
wtórzyć . potrzeba celem zupełnego wy 
leczenia.

Mniśj uderzającóm, ale zawsze oku 
przystępnóm działanie tego środka na gru 
czoły, kości, stawy itp. — przy których 
także się wytwarza opuchnienie, bolesność 
a u nie głęboko położonych częściach 
zaczerwienienie.

Odczyn na wewnętrzne organa, zwła 
szcza płuca, nie jest tak widocznym 
gdybyśmy wzmożony kaszel, silniejsze 
wypluwanie nie chcieli za działanie tego 
leku uważać. — W tych razach ogólna 
reakcya prewaluje.

Te objawy u wszystkich osób na gru 
źlicę chorych bezwarunkowo powstają, to 
tóż, gdy nam wszelkie możebne sposoby 
poszukiwań pewności gruźlicy nie dadzą, 
możemy tego środka użyć w celach roz- 
poznawczych. — Na 0,01 ccm tego leku 
u zdrowego nie ma odczynu, u gruźlicze 
go stawić się musi. Ważnem to bar zo 
przy chorobach stawów, tu zawsze stwier
dzić będzie można, czy proces gruźliczy 
Już minął — czy tóż czasem jak pod po 
piołem iskierka jeszcze nie tli, która pó 
źniój znów wybuchnąć może.

Przebieg, jaki bierze proces leczenia 
przy wilku t. j. gruźlicy skóry wskazuje

na to, że środek ten nie zabija wprost 
laseczniki, lecz że tkanka, która w sobie 
laseczniki zawiera, działaniu jego podle
ga. W niój tóż, jak to widzialne o- 
brzmienie i zaczerwienienie się wykazuje, 
dokooują się znaczne zaburzenia obiegu 
a tśm samóm silne zmiany w odżywianiu, 
które tkankę tę do zgorzeli, odumarcia 
doprowadzają. Lek więc ten, co autor 
szczegółowo zaznacza, nie zabija lase
czniki gruźlicze, ale tkankę gruźliczą. 
Tśm tóż zarazem oznaczona jest granica, 
do którśj działanie sposobu Kocha dojść 
może.

Odumarła tkanka gruźlicza, gdzie mo
żna, musi być usuniętą na drodze chirur- 
gicznój, bo w niój siedzieć mogą żyjące 
jeszcze laseczniki, które w dauój chwili 
przejść mogą do zdrowych tkanek. Skoro 
zaś te masy usunąć się nie dadzą — 
trzeba od czasu do czasu zastrzykiwania 
powtarzać, by ewentualne nowe siedliska 
tego pasorzytu niszczyć — w takim je
dnakże razie dawka środka podwyższoną 
być musi.

Osoby gruźlicą płuc zajęte, mniój lekko 
w ogóle środek ten znoszą. Wykazało 
się, że najlepiój im codziennie po 0,001 
ccm. zastrzykiwaó tak długo, póty gorą
czka występuje, potem podwaja się dawka 
a gdy i to odczynu już nie daje potraja, 
aż do 0,01 ccm. się dojdzie. Naturalnie 
w wypadkach gorszych powtarzanie le
czenia będzie zawsze wskazanem, a ule- 
czalność zupełna zawsze jeszcze pozosta
nie problematyczną. Autor do jednego 
tylko po swem doświadczeniu doszedł pe
wnika, „suchoty płuc w zaczątkach z ivszel- 
ką pewnością są uleczalne.“ Dobre pie- 
ęgnowanie popiera działanie tego leku,

ności wiary i sumienia. Takie atoli ogra
niczenie istnieje niewątpliwie, jeżeli się 
prawnym przedstawicielom katolickich 
dzieci szkólnych uniemożliwia udzielanie 
tymże za pomocą szkoły ludowój takiego 
wychowania i takiój nauki, jaka jedynie 
odpowiada zasadom ich wiary i jakiój 
żąda ich sumienie, nakładająo na nich 
obowiązek, aby głos swój ciągle podno
sili w sprawie katolickiego uorganizowa- 
nia szkoły ludowój. Przeświadczenie, że 
uczciwie ponoszą wszelkie szkólne i pu
bliczne ciężary i wiernie spełniają wszy
stkie obowiązki obywatelskie, musi gło
sowi ich większój nadawać siły.

W wyższym atoli stopniu jeszcze są 
zobowiązani Biskupi żądać dla powierzo- 
nój ich pieczy trzody Jezusa Chrystusa 
takiego urządzenia przedstawiającój się 
jako szkoła przymusowa szkoły ludowej, 
aby dzieoi były wychowywane nie wedle 
zmiennych zapatrywań szkólnych, lecz 
religijno-moralnie wedle niezmiennych za
sad swój świętej wiary i aby były wy
posażane nie tylko w wiadomości potrze
bne w życiu doczesnóm, lecz nadto uzdol 
nioue do zdobywania wiecznego przezna
czenia i aby tym sposobem otrzymały 
podstawę do wykształcenia się na pra
wdziwie dzielnych ludzi i członków pań
stwowego i kościelnego społeczeństwa.

Temu to obowiązkowi czyniąc zadość, 
nie mogą niżój podpisani powstrzymać się, 
aby nie żądać dla katolickich dzieci ka
tolickich ludowych szkól publicznych i żą
danie to określić bliżój w następujących 
punktach:

1) Publiczne szkoły ludowe powinny 
być urządzone w taki sposób, aby dzieci 
katolickie mogły uczęszczać do nich bez

ile zaś łączenie tego sposobu ieczenia zmieszania się z dziećmi iunego wyznania
2) Wszyscy nariczy ciele publiczuych 

katolickich szkół ludowych powinni nale
żeć do Kościoła katolickiego, być wykształ- 

w seminaryach katolickich i uzy 
skaó zdolność do udzielania nauki religii 
katolickiój.

wczoraj skończyła odnośne rozprawy, 
uchwaliwszy prawie wszystkie paragrafy 
według projektu rządowego. Jak wiado
mo, w radzie miejskiój ten sam projekt 
wywołał bardzo namiętne rozprawy, a 
nawet różne głośne skandale. W komi
syi sejmowój obyło się bez nich. Tylko 
świeżo wybrany poseł Schneider, znany 
z nałogów denuncyacyjnych, w ciągu roz
praw komisyi tak en passant zauważył, 
że nie każde rzemiosło może na poparcie 
swych życzeń co do wysokości ceł ochron
nych zebrać 25,000 fl, jak to uczynili 
kuśnierze. Namiestnik hr. Kielmannsegg, 
zaprotestowawszy od razu przeciwko tój 
insynuacyi, na dzisiejszóm posiedzeniu 
ponownie w imieniu rządu złożył dekla- 
racyą, że wysokość ceł ochronnych zo
stała ustanowiona na mocy ankiety, po
tóm porozumieuia rządów tutejszego i wę
gierskiego, wreszcie odnośnych uchwał 
parlamentów tutejszego i węgierskiego, 
że zatem denuncyacya p. Schneidera, o 
ile się odnosi do osób urzędowych, jest 
cyuicznóm oszczerstwem. Co do nas, są
dzimy, że poseł Schneider uie miał na 
myśli żadnego z urzęduików miuisteryttm 
handlu, lecz może chciał dać do zrozu
mienia, że przemysłowcy wymienionój ga
łęzi za pomocą 25,000 fl. zapewnili sobie 
poparcie prasy. Jeżeli tak, powinien był 
albo wyrazić się jaśniój, albo nie posia
dając dowodów, nie czynić żadnych in
synuacyi. W każdym razie zasłużył so
bie na energiczną odprawę, jakiój doznał 
ze strony namiestnika.

Jako najważniejszy symptom bieżącój se- 
syi sejmu tutejszego uważać musimy sta
nowcze zbliżenie się lewicy do rządu i vice 
versa. W radzie państwa lewica stanowi 
opozycyą, w sejmie krajowym w ubieglój 
sesyi występuje najwyraźniój jako stron
nictwo rządowe. Natomiast mniejszość, 
złożona z posłów ceutralistyczno-katoli- 
ckich kierunku Lienbachera, tudzież z 
antisemitów kierunku socyalistycznego, 
równie dobitnie występowała w roli opo

zastósować się da lub powinno zznanemi 
dotąd metodami, jak przebywanie w gó
rach etc. etc., to jeszcze otwarte pytanie.
Głownem dziś dążeniem być powinno, aby 
jak najrychlój chorobę rozpoznano — bo 
te przypadki najlepsze wyniki dają.

Chorzy i lekarze zewsząd do Berlina 
dziś przybywają, jedni szukają pomocy, 
drudzy nauki, aby innym pomagać. Po
nieważ jednakże środek ten tylko w za
kładzie prof. Kocha się wyrabia, a wy
rób jego nader mozolny, to też mała do-. -jy t--—j . .. v.v.v., —---------- —~ .— ------ .—, . - , - ,. .
tąd liczba lekarzy użyć go może, ale są cielą powinno być przyznane szersze miej- nicy lewicy w radzie państwa, tak w sej- robku i ludzkie traktowanie zapobieaz 
widoki, że wkrótce będzie go można gce, reszta nauki, plan jako też używane mie czeskim pp. Plener, Herbst, Sehmey- socyalnym zaburzeniom 
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3) Przy zamianowaniu nauczycieli zycyi. Oczywiście tój opozycyi mniejszo-
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Kościoła katolickiego zapewniony wpływ lewicy. Podobnie w sejmie czeskim opo- węgiel jest własnością narodową i górni 
potrzebny, aby były zaspokojone co do zycya Czechów sprowadza zbliżenie się kowi należy się wyzyskiwanie go a nie 

■ - - lewicy do rządu. Jak tutaj pp. Kopp, | kapitałowi. Miara sie przepełnia, aleodpowiedniój czynności kandydata.
4) Nauce religii przy pomocy nauczy- Weitlof, Granitsch, Suess i inni naczel- jeszcze czas, aby przez podwyższenie za- 

• i ___ i__ i___1 ______I w» nii/iotwa łab w I ^nkb-n i t.ratt.nWiŁTHA ZftDO 1)16(1 Z

, książki powinny być tak dobrane, aby się kal, dzięki opozycyi niektórych żywiołów — Parlament ma rozpocząo swe pra- 
Dr. K. nie wydarzyło nic obrażającego dla dzieci prawicy przeciwko projektom rządowym ce w dniu 2 grudnia, jak się dowiadują

I sprawie ustawy szMlnij
zeza najnowsza „Germania“ arty- 

tul, zawierający właściwe zasady, któ- 
remi my katolicy w sprawie szkólnój je
dynie kierować się możemy.

„My katolicy — pisze „Germania“ — 
żądamy rlbo wolności szkoły, jak w An-

katolickich,” lecz wszystko odpowiadało I i w ogóle przeciwko gabinetowi Taaffego, 
ściśle katolickiemu charakterowi szkoły, odgrywają teraz rolę najszczerszych przy- 

5) Co dotyczy dozoru szkół katolickich jaciół tego gabinetu. Jest to ewolucya 
i seminaryów nauczycielskich Kościołowi ze wszech miar niebezpieczna. Bo w Au- 
powinna być przywrócona, możebnośó, by stryi najpewniejszym środkiem dosta- 
w sposób skuteczny zabezpieczyć za po- ' ‘
mocą swych organów ich charakter wy
znaniowy.

Wiedeń, 12 marca 1890.
Powyższe zasadnicze i praktyczne

nia się do steru państwa jest popie
ranie rządu, a najmniój skutecznym środ
kiem namiętna opozyoya. W roku 1879 
prawica jedynie dla tego stała się więk
szością, ponieważ w ostatnich latach rzą-

gliiTw Północnój” Ameryce/albo też do-1 oświadczenie Biskupów, do których, jak I dów gabinetu lewicy, opuszczonego przez I śpiewają hymn pokoju i mówią o łago- 
magamy s.ę, aby prawna szkoła publi- to bezpośrednio potóm przyznał austrya- I pewną część swego stronnictwa, popierała dnóm, pojednawczóm usposobieniu cara u, 
czna była tak urządzoną, iżby dzieci w cki minister oświecenia,' „należy opieka I ugodę z Węgrami i traktat berliński, a jednocześnie, z pomocą wojska, przy- 
nauce i wychowaniu nie tylko nie nara- nad religijnemi interesami katolickiój lu-1 Dziś zupełnie na ten sam sposób, to jest stąpiono do pospiesznój budowy oszanco- 
żały na szwank swój religii i religij- dności i — daje nam także miarę do oce- skutkiem dezercyi pewnej części prawicy, wanego obozu pod Zegrzem, kupionśm od 
_.x-: .i. _. _;x; u..,.. I _j—i „aiiminZi atmnv nr«. 1 przygotowują się bardzo niepomyślne księżnój Maciejowój Radziwiłłowój. iności, ale w niój nadto były wzmocnione. 

Czego do tego potrzeba, to wypowie
dzieli w ostatnich lat dziesiątkach — 
także w Prusach — często nawet w moc

obradowała nad projektem rządu, odno
szącym się do zmiany niektórych uchwał 
ustawy z dnia 14 maja 1869 roku, w glę^ 
dnie ustawy z dnia 2 maja 1883 roku, 
odnoszącój się do zasad szkólnictwa. Po 
zagajeniu posiedzenia zabrał głos Jego 
Eminencya Kardynał książę Arcybiskup 
praski, hr. Schónborn, aby złożyć nastę
pującą dekleracyą, podpisaną przez wszy 
stkich Arcybiskupów austryackieh:

W związku z gotowością, okazaną 
na pierwszóm posiedzeniu komisyi szkólnój 
Wysokiój Izby panów w dniu 28 stycznia 
b. r., aby dokonać uznanój przez Wysoki 
Rząd sam za potrzebną zmiany ustaw 
z dnia 14 maja 1869 roku i z dnia 2 
maja 1885 roku w tym kierunku, iżby za- 
dosyó uczynić uzasadnionym pretensyom 
Kościoła katolickiego, pozwalają sobie 
podpisani niżój członkowie komisyi szkól 
nój, zarazem jako przedstawiciele całego 
episkopatu reprezentowanych w Radzie

niniejszóm rzeczony kierunek.

nienia kościelnój i religijnój strony pro- 
I jektu.

Pominąwszy duchownego, którego do
wolnie wybiera i odwołalnie mianuje

powagi swego urzędu zwierzchnicy ko- członkiem nie wielkie znaczenie mających 4 grudnia. Najpózmój więc 2 grudnia 16j, prawie równoległa do granicy, oę 
ńp.ipini — my ograniczymy się tutaj na osta- lokalnych dozorów szkólnych państwowa skończy się bieżąca sesya sejmów krajo- miała gałęzie wychodzące z Łomży. je- 

- - - • - - 1 - • - ------ x—i wych Zachodzi przedewszystkióm pyta-1 dnę — do Małkini, także nad praskątnie z tych oświadczeń, które zostało zło- władza nadzorcza, — pominąwszy tego 
żonę w imieniu całego episkopatu austrya- duchownego, nie ma zresztą Kościół w 
ckiego a także ks. Biskupa dr. Koppa szkole żadnego znaczenia, z wyjątkiem 
w dniu 12 marca b. r. w wiedeńskiój ko- nauki religii, a chociaż konstytucya zape- 
misyi szkolnej Izby panów. Komisya ta wnia przynaj mniój tutaj Kościołowi świę-

temu „kierownictwo“ to jednak pre
zes ministrów scharakteryzował traf
nie to, co projekt p. Gosslera pozo 
stawia pod tym względem Kościołowi, 
tylko jako „współudział“ po za biurokra- 
ęyą państwową. Decydującym jest tu 
paragraf 17, który czytelnicy nasi po
znali już w przeszłym numerze „Kuryera“ 
w całój rozciągłości. W paragrafie tym 
powiedziano, że nowy plan w dziedzinie 
nauki religii zależy od porozumienia się 
z odnośnemi władzami kościelnemi. Je
żeli atoli to „porozumienie“ nie dojdzie 
do skutku, natenczas decyzya należy na
turalnie do państwa, jako najwyższej in- 
stancyi w sprawach szkólnych, a więc do 
p. ministra.

Zresztą katechizmy i inne podręczniki 
układać, rozbierać będą — jak to z pa
ragrafu wynika — władze państwowe, 
a organom kościelnym wolno tylko ze 
swego stanowiska złożyć „oświadczenie.“

państwa królestw i krajów, zaznaczyć w Nawet protestu ze stanowiska wiary nie
wolno im założyć, a czy te podręczniki

Wedle ustaw dopiero co wspomnianych religijne są dość pozytywne, czy mają w 
„nie wolno rodzicom lub ich zastępcom sobie dość religijnego ciepła, czy zachę- 
swych dzieci lub pupilów zostawiać bez cają do gorliwego życia kościelnego itp., 
nauki, która jest przepisana w publi- Ł ’’ *"
cznych szkołach ludowych. (§ 20)“. Stó
sownie do tego jest większa część rodzi' 
ców względnie opiekunów prawnie zmu
szoną do powierzania swych dzieci lub 
wyehowańców publicznym szkołom ludo
wym. (§ 23). Publiczna szkoła ludowa 
zatóm przedstawia się jako szkoła przy 
musowa a rodzice lub ich zastępcy mogą 
być przymuszeni za pomocą środków 
przymusowych do regularnego posełania 
swych dzieci zobowiązanych do chodzenia 
do szkoły. (§ 24).

Pomijając już w ogóle kwestyą uprą 
wnienia przymusu szkólnego, uważają ni 
żój podpisani przymus ten, jak u nas 
bywa wykonywany, tylko wtenczas za 
znośny i dozwolony, jeżeli przez niego 
nie ogranicza się katolikom najświętszego 
a także państwowo prawnie (Art. 14) 
zagwarantowanego prawa zupełnój wol

to już — jak słusznie zauważa „Germa 
nia“ — zwierzchników kościelnych wedle 
zdania p. Gosslera nic nie obchodzi.

My Półacy z bólem do tego dodać 
musimy, że o nauce religii w języku oj
czystym dzieci nie ma w projekcie p. 
Gosslera żadnój wzmianki, i że tak sa
mo nie wspomniano tam ani słowem o po
trzebie nauki języka ojczystego w szkole 
ludowój.

KORESPONDENCYE.
Wiedeń, 14 listopada.

(Z sejmów krajowych. — Niebezpieczna ewolucya. 
Kronika).

(=) Głównóm zadaniem sejmu dolno- 
rakuskiego na teraz jest uchwalenie sta
tutu dla zwiększonego przez wcielenie 
przedmieść Wiednia. Komisya sejmowa

może zająć się zaraz rozprawami nad 
większemi projektami, które jój atoli nie
bawem zostaną przedłożone. Cesarz roz
mawiał potem z pojedyńczymi członkami 
prezydyum i powitał nowo wybranego 
wicemarszałka nadburmistrza Bóttchera. 
Obie Izby przyjmowała następnie cesa
rzowa.

— „Westf. Merkur“ podaje wiado
mość, iż Ojciec św. zawiadomił ks. Arcy
biskupa Roosa z Fryburga, gdy tenże 
przed niedawnym czasem bawił w Rzy
mie, iż zamierza zamianować archiwaryu- 
szem, następcą Kardynała Hergenróthera, 
znanego historyka niem. ks. prał. Janssena. 
Po swym powrocie zakomunikował Arcy
biskup fryburski wiadomość tęks. Jansse- 
nowi, który wystósował do niego długie 
pismo, wyłuszczając przyczyny, które go 
zmuszają do podziękowania odmownego 
za ten zaszczyt, podając za powód 
mianowicie nadwątlone zdrowie i ukoń
czenie historycznego swego dzieła, 
które uważa za zadanie swego ży
cia. Westfalski organ katolicki wy
raża nadzieję, iż uczony prałat nie zo
stanie oderwauy od swyoh studyów histo
rycznych.

— Jako następcę ministra róluictwa 
wymieniają pisma niemieckie hr. Dou
glasa, biuro Wolffa zaś prezesa rejen- 
cyjnego z Frankfurtu Heydena. Minister 
Lucius opuszcza jutro ministerstwo i chwi
lowo sprawy jego obejmie podsekretarz 
stanu, dr. Marcard, aż do zamianowania 
nowego ministra rólnictwa.

— Pod napisem: „Zapowiadający się 
strejk“, zamieszcza gazeta niemieckich 
górników, organ nadreńsko-westfalskiego 
związku górniczego, artykuł, w którym 
kreśląc położenie górników, powiada, że 
niezadowolenie i rozdrażnienie między nimi 
wzrasta z każdą chwilą i że wszędzie 
jedna tylko Hwydatuia się dążność, aby 
jednym zamachem otrząsnąć się z całój 
nędzy i niedoli. Autor artykułu uważa 
blizki strejk ogólny za rzecz nieuniknioną, 
uskarża się na nizką zapłatę w porówna
niu do wysokiój dywidendy, dodając, że

różne pisma berlińskie.
— Komisya, obradująca nad oehroną

robotnika, obradowała w sobotę nad §§ 
121 do 125, odnoszącemi się do pomo
cników procederowych, które przyjęto z 
drobnemi zmianami lub dodatkami. 

ROSTA.
* Pokój głoszą we wszystkich kra- 

jach, głoszą go i w Rosyi. Organa jój

zmiany. Utinam falsus sim propheta: 
Bada państwa, ogłoszonym dziś dekre-

niemieeko-czeskiój, że każdoczesnój tnrttey 
szóści zapewnia różne korzyści,

„wysokością _ i
Wszystkie dzienniki tutejsze całe, ła^

my zapełniają sprawozdaniami o najnO' 
wszóm odkryciu dr. Kocha w Berlinie.

do budowy kolei wyłącznie strategicznój, 
która z Białegostoku pójdzie przez Łomżę

tem cesarskim zwołana została na dzień do Mławy nad granicą pruską. Ta ko-

nie, czy sejm czeski zdoła jeszcze 'zała- granicą; dragą — do Ostrołęki i Ostro- 
twió uchwaloną nareszcie przez komisyą wa, to znaczy ku owym wielkim twier- 
ustawę o radzie agronomicznój ? Jutro dzom Brześć, Dę lin, Warszawa; trze- 
książę Ferdynand Lobkowicz przedstawi cią — do Zegrza. W Boguszycach pod 
komisyi odnośne sprawozdanie, które za- Łomżą staną oszańcowane koszary, a w 
tóm w poniedziałek lub wtorek mogłoby Pachałaeh nad Narwią, o 12 kilometrów 
stanąć na porządku dziennym pełnego od Łomży, już wytknięto ogromny oszań- 
sejmu. Jednak bardzo nieprawdopobną cowmny obóz. Małe forty staną w oko- 
jest rzeczą, aby sejm czeski aż do dnia licznych miasteczkach Zambrowie, Męże- 
2 grudnia uchwalił projekt, nad którym ninie i Czyżewie. Bite drogi połączą te 
comisya obradowała na 20 i kilku posie- punkta. W Ostrołęce już się buduje 
dzeniach i do którego Młodoezesi wniosą t. zw. blokhauz, to jest dom mieszkalny 
rrzeszło 50 poprawek. i zarazem fort na ośmnaście tysięcy woj-

W sejmie morawskim wczoraj hofrat ska; tu również będzie szpital na 600 
Auernik domagał się zastósowania ugody łóżek i ogromne wojskowe więzienie. A 
niemieeko-czeskiój do Morawii. Oczywi- zatóm widła między Narwią a Bugiem 
ście tylko dla tego, ponieważ w sejmie zamienią się wkrótce w ogromną fortecę, 
berneńskim Czesi znajdują się w mniej- złożoną z dwóch oszańcowanych obozów, 
szóści. Gdyby tam posiadali większość, pięciu fortów i jednój twierdzy już istnie- 
zapewne tak samo ociągaliby się z za- jącój z dawna w Modlinie. Nowe koleje 
warciem ugody, jak Czesi w sejmie pra- i szosy obsłużą ten kompleks warownych 
skim. Przezorny polityk jednak pamięta punktów i połączą je z jednój strony z 
o tóm, że większości parlamentarne ła- pruską granicą, z drugiój z kompleksem 
two się zmieniają, a właśnie na tóm po- twierdz po lewój stronie Bugu. — Rosya 
lega główna zaleta zaprojektowanój ugody ustawicznie się zbroi i to już nawet prze- 
niemiecko-czeskiói. że każdoczesnój mniej- stało zwracać uwagę. Zaczęto mówić,uwagę.

że się zbroi, bo chce pokoju. Było to
Według wydanego przez ministra woj- dość prawdopodobne, dopóki swe nowe 

ny jenerała Bauera oczywiście na żąda- twierdze wznosiła po prawój stronie W’-
sły, a po lewój Bugu. Te rzeki miały 
być dla niój pierwszą i ważną osłoną, jak

nie hr. Hartenau okólnika, w służbie i 
po za służbą wojskową mająj go tytuło- 
waó pułkownikiem (nie zaś. księciem, lub również utrudnieniem przy ruchu zaczo- 
„wysokością“ i t. d. I pnym. Ale oto te roboty fortyfikacyjne,

które wyszczególniliśmy przed chwilą, 
są już po prawój stronie Bugu, więc wy
raźnym ich celem nie odporna akcya, ale 
zaczepna. Wybudowanie wszystkich tych 
fortów i obozów, oraz odpowiednie ich 
odjrazu zmienia strategicznych szyk ro
syjski. Dotychczas skierowany on był

R I E M C T.
* Berlin, 16 listopada. Cesarz przyj-. —„„„  ..........

mował dzisiaj przed południem prezydyum głównie ku Wrocławiowi, teraz zwrócił
Izby poselskiój, wyrażając radość, że wita się na Berlin i Toruń. Zastanawiając 
te same osoby, które od lat 11 są wy- się nad tą zmianą, przedewszystkióm 
bierane. Cesarz zwrócił uwagę na liczne przychodzi na myśl, że nastała ona wne-' 
i ważne projekta, przedłożone Izbie i wy- po odwiedzinach jenerała Dragomirow» 
raził nadzieję, że nastąpi porozumienie w Warszawie i po naradach jego z jen®' 
się co do owych projektów; mówił na- rałami Hurką i Puzyrewskim. Możnaby 
stępnie o ogólnem położeniu i wypowie- więc zrobić następujące przypuszczenie- 
dział przekonanie, iż z całą stanowczością ponieważ nowe militarne budowle, o któ” 
pokój będzie można utrzymać. O godz. rych wyżój, rozdzielą Królestwo Polski 
1 przyjmował cesarz prezydyum Izby Pa- na dwa strategiczne pola, przecięte Bu" 
nów, wyrażając ubolewanie, iż Izba nie * giem, przeto zapewne jedno z tych pob



mianowicie sąsiadujące z wołyńskiemi 
twierdzami, wejdzie w sferę Dragomiro- 
wa, bo niepodobna, aby sam Hurko kie
rował wojskami operującymi na półno- 
cny-zachód i równocześnie dowodził ar
mią, rozwiniętą o trzysta kilometrów da- 
lój, frontem na południe. Jeśli domysł 
ten jest trafny — a że trafny, wnosić 
można z pewnego wzruszenia, jakie 
w Berlinie wywołała wiadomość o tych 
nowych budowlach, — to będziemy 
mieli dowód, że przygotowania rosyjskie, 
które dotąd tylko wynikały z planu od
pornego, teraz są czynione według planu 
zaczepnego. Przed rokiem Rosja jeszcze 
nie mogłaby tego zrobić, więc to, co te
raz czyni, jest rezultatem odwlekania roz
strzygającego momentu. — Pokojowe mo
wy i głębokie milczenie o zagadnieniach 
nierozwiązanych, a równocześnie nieznu- 
żona praca militarna, o którój już się nic 
nie mówi — oto jest obraz dzisiejszego 
położenia na międzynarodowej arenie.

WŁOCHY.
• Rzym, 16 listopada. Podczas 

audyencyi, udzielonój jenerałowi zakonu 
00. Franciszkanów i profesorom kole
gium św. Antoniego, wyraził Ojciec św. 
przekonanie, że ciężkie doświadczenia ja
kie w ostatnim czasie spadły na Kościół, 
pokonane zostaną zwycięzko przez jedność 
i stałość katolików. Najlepszym dowodem 
na to są Niemcy, gdzie starano się osła
bić poczucie katolickie, gdzie atoli wszel
kie zakusy odnośne rozbiły się o niezwy
ciężoną falangę stronnictwa centrum, 
które kaźdój chwili gotowe jest do pono
wnego podjęcia walki.

DANIA.
Kopenhaga, 15 listopada. Minister 

finansów Estrup przedłożył dzisiaj sej
mowi projekt do nowśj taryfy celuój. 
W taryfie tój zmieniono zupełnie albo 
obniżono cła od wielu artykułów, n. p. 
węgli kamiennych, koksu, soli, smoły etc., 
a podwyższono tylko cła od towarów ga- 
lenteryjnych, machin, czokolady, prochu, 
cementu itp. Nowe cło zaproponowano 
od koni, niektórych warzyw i owoców, 
mąki i cegieł. Jeżeli sejm zgodzi się na 
zaprowadzenie podatku od piwa, naten
czas wiele innych ceł również zostanie 
zniesionych. Podatek od piwa przyniesie 
bowiem 5 milionów koron.

Towarzystwa i Spółki.

We wtorek dnia 18 b. m. o godzinie 3ciój 
po południu odbędzie się w Koronowie w lo
kalu p. Grabińskiego walne zebranie Towa
rzystwa Pomocy Nankowój Imienia Karola 
Marcinkowskiego na powiat bydgoski zamiejski. 
O liczny udział Członków prosi Komitet.

Sprawozdanie z rolniczego stowarzyszenia 
zawodowego na W, Ks. Poznańskie za 

rok 1889
ogłasza starosta p. Posadowsky. Z nade
słanego nam tego sprawozdania wykazuje się, 
że w 1889 roku należało do stowarzyszenia 
zawodowego 98,997 przedsiębiorstw rólniczych, 
reprezentujących 2,153,901 m. 1 fen. podatku 
grntowego, od którego wzięto je do opłacania 
składek. Wsparcia wypłacono 26,252 marek 
66 fen. (57% ogólnych wydatków), koszta 
administr. wynosiły 20,021 m. 64 fen (43% 
ogólnych wydatków). W roku poprzednim wy
nosiły koszta administr. 92%, a zatóm ko- 
rzystniój od tego roku przedstawia się pod 
tym względem 1889 r.

Koszta administracyjne tak się dzielą: na 
zarząd 3120 m. 50 fen.; 12,605 m. 96 fen. 
wydano dla zarządów sekcyjnych (koszta biu
rowe, posiedzenia, opinie lekarskie, koszta po
dróży, dyety dla mężów zaufania itp.); 1103 
m. 75 fen. wydano na rzecz sądów polubo- 
wych, resztę zaś na koszta przy ściąganiu 
składek, na prowizye i na różne. Do re- 
partycyi przyszło 60,535 m. 31 ten., aprzy- 
padło na jednę markę podatku gruntowego 
2,8 fen. (w poprzednim roku było 0,8 fen.)

Ponieważ jednak w myśl statutu sekcye 
opłacać winny swoje koszta administracyjne i 
połowę wsparcia za wypadki w ich obwodzie, 
a obie te opłaty są zupełnie różne, przeto tóż 
dopłata, jaką poszczególne sekcye składać 
mają do podatku grantowego, jest bardzo ró
żną i wynosi 2—150 fen. od kaźdój marki 
grantowego.

Zaznaczyć należy wielką różnicę kosztów 
administracyjnych w poszczególnych sekcyach. 
W miejskim okręgu bydgoskim przedstawia 
się ten wydatek w sumie 1,80 marek, a w 
miejskim okręgu poznańskich 401,60 marek, 
w tych atoli okręgach wyjątkowe panują stó- 
snnki; natomiast przypatrzywszy się tym wy
datkom w sekcyach wiejskich, widzimy, że 
koszta administracyjne przedstawiają się tam 
w sumach 48,51 m. i 1164,36 m. Stoso
wnie do tego jest też jaknajrozmaitszy stosu
nek między sumami wypłacanemi przez sekcye 
na wsparcie a kosztami administracyjnemi. 
Kiedy w najpomyślniejszym razie koszta ad
ministracyjne okrągło 10% wydatków wyno
szą, przedstawiają się one w najniekorzystniej
szym razie w sumie 88%.

Rok obrachunkowy kończy się remanen
tem 7623 marek 76 fen.; do funduszu rezer
wowego przeznaczono 7875 marek 80 fen.; 
fundusz ten wraz z prowizyą od dotychcza
sowej jego sumy wynosi obecnie 8576 ma
rek 13 fen. Nieszczęściom, za które nale
żało się wynagrodzenie, uległo w 1889 roku 
294 osób, w roku poprzednim było ta
kich nieszczęść 17. — Z tych 294 o- 
ób zostało 67 zabitych — 219 na 
łuższy czas niezdolnemi do pracy, a z tych

13 robotników już wcale jest niezdolnych do 
pracy, 206 zaś częściowo pracować nie może, 
8 z tych robotników tylko na krótki czas 
wstrzymało się od pracy. Nsjwięcćj nieszcz-ść 
powstaje przy maszynach rólniczyhh (103), 
reszta nieszczęść zdarza się przy wozach 
wszelkiego rodzaju. Rentę pobierało w końcu 
roku obrachunkowego 468 osób, z których 43 
należą jut do poprzedniego rocznika.

Sądy polnbowe załatwiły 66 spraw; w 51 
sprawach zmieniły te sądy wysokość wsparcia 
wyznaczonego przez zarządy sekcyjne i to na 
korzyść zabezpieczonych; w 15 sprawach po
twierdziły sądy polnbowe uchwały poprzednie. 
Urząd cesarski dla zabezpieczeń zajmował się 
, edną sprawą i roztrzygnął ją na niekorzyść 
towarzystw zawodowych.

Sprawozdanie za rok 1889 można przej
rzeć n wszystkich mętów zaufania, w wszy
stkich wydziałach powiatowych, w towarzy
stwach rólniczych i biurze zarządu stowarzy
szenia zawodowego.

liejma, trmscjmlia i lairaniraa.
Poznań, poniedziałek 17 listopada.
* Doniesienia urzędowe. Król nadał: ka

pitanowi marynarki Thiele order czerw, orła 
IV klasy, leśniczemu Bojanowskiemu w Po
mianach w powiecie strzelióakim powszochną 
oznakę honorową.

* Na budowę kościoła pod wezwaniem 
Najsłodszego Serca Jezusowego w Jerzycach pod 
Poznaniem. R. 8t. 2 marki.

Wszelkie, choćby najmniejsze datki, zostaną 
przyjęte z wdzięcznością.

* Na Towarzystwo św. Wincentego ;i Panlo 
w parafii Swięto-Marcińskićj złożył R. 8t. 
1,95 m., które wręczyliśmy ks. proboszczowi 
dr. Lewickiemu.

* Na pomnik dla ś. p. ks. Karola Woj 
czyńskiego. Ks. T. Hertmanowski 4 marki.

* Artykuł o „Projekcie do ordynacyi gmin 
nój“ odkładamy dla braku miejsca do przy, 
szłych numerów.

* Teatr polski w Poznaniu. W środę 
komedya Przybylskiego „Wicek i Wacek“.

Ceny zniżone.
W czwartek komedya Bałuckiego „Kre

wniak:“.
Ceny zniżone.
* Koncert. Dnia 1 grudnia r. b. wystąpi 

tu na sali Lamberta z koncertem p. Paulina 
Lucca, wspólnie z barytonistą p. Filipem For- 
stćn’em i z panem Cesek.

* Posiedzenie wydziału przyrodniczego To
warzystwa Przyjaciół Nauk odbędzie się w 
środę 19 b. m. o godzinie 6 wieczorem. Na 
porządku obrad: 1) wykład: „O wpływie przy 
rodniczych nauk na postęp najnowszy w me
dycynie. 2) Referaty. 3) Sprawy wydziału.

Dr. Ulatowski, 
sekr. wydz.

* Zwyczajne zebranie Towarzystwa Prze 
myślowego w Poznaniu odbędzie się w środę 
19 b. m. o godzinie 8% wieczorem w lokalu 
p. Miśkiewicza przy Starym Rynku 58. Na 
porządku obrad między innemi: wykład p. dr. 
Szumana na temat: „Z astronomii: O początku 
ciał niebieskich“. O liczny udział szanownych 
członków uprasza

Dyrekcya Towarzystwa Przemysłowego 
w Poznaniu.

* Posiedzenie komisyi kolonizacyjnćj od' 
będzie się jutro w gmachu rejencyjnym.

* Podług metody dr. Kocha będą tutejsi 
lekarze u dyakonisek jeszcze w bież, tygodniu le
czyli człowieka chorego na liszaj żrący (lnpus).

* Z Poznania donoszą do „Nowosti“ o ja 
kiójś awanturze na dworcn kolei, którego bo 
haterami byli: z jednój strony publiczność, z 
drugićj — policya. Otóż według tej wiado
mości krewni i znajomi nowozaciężnych żoł 
nierzy, już znajdujących się w wagonach po 
ciągu, mającego odejść, cbcieli podejść do wa
gonów, ażeby się pożegnać. Policya zaczęła 
rozpędzać publiczność, która jednak jedno
myślnie stawiła opór i wołała do żołnierzy, aby 
nie zapominali o czerwonym sztanda
rze iopolskićj swój ojczyźnie 
Policya zniewoloną była do użycia broni. 
Wielu było rannych, więcój jeszcze areszto
wanych. — No! co to się dzieje w tym Po
znaniu! a my tu o niczóm nic nie wiemy!

* Z zakładu w Owińskach uciekł 13 b. m. 
obłąkany, pisarz Robert Kntzner. Liczy on 
28 lat wieku, jest wysokiego wzrostu, ma 
czarne włosy i czarny wąs.

* Zmiana okręgów gminnych. Na mocy 
rozkazu monarszego zostały osady Bialebłoto, 
Czajki i Trzciniec połączone w jedną gminę, 
którą nazwano „Weissfelde;“ a osady Koby 
lebłoto, Prośniąkę i Piecki, połączono w gminę

Grunwalde,“ tak bowiem Piecki przechrzcono 
już dawniej. Wszystkie te osady leżą w po 
wiecie bydgoskim.

* Samocin, 15 listopada. Onegdaj zastrze 
lił się tu Wegner, buchalter kupca drzewa z 
Bydgoszczy. Był on na Smolarach pod Smo- 
gulcem ustanowiony. Nosił się on z myślą 
samobójstwa od kilku dni, bo w kieszeni jego 
znaleziono list pożegnalny do rodziców z dnia 
6 b. m. Podobno z biedy odebrał sobie We
gner życie.

* Pleszew, 14 listopada. W tych dniach 
udało się przemytnikom przeprowadzić sześć 
krów-z Królestwa Polskiego. Zapędziwszy je 
na jarmark do Dobrzycy, sprzedali je,

* Z Lwówka donoszą, że w tamtój oko
licy jest w r. b. dużo zajęcy, ale i króliki 
się rozmnożyły, wyrządzając znaczną szkodę.

* Z okolicy Krojanki wynosi się służba 
w inne okolice, a nawet za morze; skutkiem 
czego jest wielki brak dziewczyn służebnych 
To też wymagają one wysokiego myta: pię

tn&stoletnii 60—70, a starsze po 120—150 
mr. rocznie.

Wągrowiec, 14 listopada. Do mieszka
nia tutejszego blachnierza włamali się daia 
10 b. m. złodzieje, nkradli 250 marek go
tówką, złoty zegarek damski z złotym łańeu- 
skiem, zloty zegarek męzki z złotym łańcu
szkiem i dwa złote kolczyki. Prawdopodobnie 
złodzieje udali się z tą zdobyczą do Poznania.

* Agronomowi Józefowi Jnntke z Wilko
wa pod Namysłowem (na Górnym Ślązkn) 
zginęło 13 b. m. 1300 marek w czasie po
dróży koleją z Gniezna na Inowrocław i To
ruń do Olsztyna.

Toruń, 15 listopada. Izba karna tu
tejszego sądn ziemiańskiego rozpatrywała wczo
raj sprawy kupców Jakoba Cohna i kupca 
Szymona Sułtana z Golnbia obwinionych o 
defrandacyą celną. Sąd uznał winę podsądnych 
i skazał Cohna na 5975 m. kary ewent. 8 
miesięey więzienia ; Sułtana na 2887 m. kary 
ewent. 4 miesiące więzienia, prócz tego 
zasądził sąd na konfiskatę defrandowanćj 
pszenicy.

Z pod Biskupic (w Prasach Zachodnich) 
nadchodzi smutna wiadomość. Dziedzic dóbr 
rycerskich Sędzice, p. Jackowski odebrał so
bie zeszłego piątku życie wystrzałem z re
wolweru. Przyczyna tego samobójstwa do
tychczas nie jest znaną.

Z Kwidzyńskiego w Prusach Zachodnich 
donoszą, że w ostatnim czasie było tam tyle 
świń trychinowatych, że Towarzystwa zabez
pieczające na przypadek trychin, już nie będą 
nadal przyjmowały tych zabezpieczeń.

Oleśnica, 15 listopada. Lud roboczy 
wraca z Saksonii; kobiety mają przy sobie 
w przecięciu po 200 m., a mężczyźni po 300 
marek zaoszczędzonych pieniędzy.

Szczecin, 15 listopada. Olbrzymi pro
ces o dełraudacyą celną toczył się tu przez 3 
dni przeciw firmowym kupcom Becker i Giese. 
Przez długie lata sprowadzali oni z zagranicy 
araki, koniaki i inne gorące napoje, nie opła
cając od nich cła. Sąd skazał ich na 156,659 
marek kary.

* Toalety Sary Bernhardt w „Kleopatrze“ 
Sardtu, którój pierwsze przedstawienie odbyło 
się w tych dniach w teatrze paryskim „Porte 
8t. Martin — wzbudziły podziw i zachwyt 
wszystkich Paryżanek. 8zaty Sary składały 
się w większój części z nieprzykrajanych ma- 
teryałów, upiętych na niój chrząszczami z dro
gich kamieni, osadzonych na szpilkach, nadto 
z szerokich Btaro-egipskich pasów, tworzących 
z tyłu płaszcz z trenem. W akcie pierwszym: 
kostyum błękitny z crópe de Chine, plastycznie 
nfałdowany, fryzura a la Izis, święta żmija, 
we włosach złoto i drogie kamienie; pas z 
płaszczem ze wspaniałego różnokolorowego haftu, 
zasiany mozaiką z drogich kamieni, jak: to- 
pazów, ametystów, rubinów, turkusów i gra
natów. W akcie drugim: taki sam kostyum 
koloru różowego, we włosach perskie dzikie 
róże; zamiast pasa, złota żmija z emaliowane- 
mi łuskami, łbem z jednego wielkiego szma
ragdu i oczami z rubinów. W tym kostyumie 
wyglądała Sara podobno najgroźniój; złota 
żmija otaczała ją w pasie i w około lewój 
ręki. W akcie trzecim (panorama na terasie 
pałacu w Memfls) żółty kostyum złotem hafto
wany z szerokim haftowanym pasem koloru 
fiołkowego, złote pierścionki na palcach u nóg 
bosych w płytkich pantoflach. Akt czwarty: 
biały kostyum grecki, fryzura naturalna w loki 
Akt piąty: wierny kostyum staroegipski z tka
niny złotój, na głowie rodzaj kaptura ze złota 
i drogich kamieni, nadto żmija, ale tym razem 
żywa. Po wielu nieudanych próbach, zastoso
wanych do rad różnych chemików i perinmia 
rzy, udało się nareszcie artystce wynaleść mie
szaninę własnego pomysłu, która nadała jój 
skórze cerę, jaką powinna mieć historyczna 
Kleopatra, kolor pośredni między szafranowa- 
żółtym a czarnym murzyńskim. Płyn ów 
składa się z szafranu i perfumowanój kawy 
z cykoryi, a spotrzebowano do niego szafranu 
za 50 franków. — Mimo tego przepychu toalet 
wszakże, mimo niemniój wspaniałój wystawy 
i znakomitój gry Sary Bernhardt, sztuka nie 
miała powodzenia.

* 0 fanatyzmie Chińczyków nadchodzą 
znów wieści, dowodzące, jak wrogo lud chiń
ski usposobiony jest dla kultury europejskiój, 
jaki jest niedostępny dla jój wpływów. „China 
Mail“ donosi, że jedyna kolój żelazna w pań 
stwie Niebieskiem w kilku miejscach między 
stacyami krańcowemi Tougshau i Tien-Tsin 
zburzona została przez mieszkańców okolicznych, 
Do hali machin w Tien-Tsin wtargnął tłum 
fanatycznego ludu, zniszczył znajdujące się tam 
lokomotywy i pozabijał obecnych palaczy. Mię
dzy Pethang i Lutai lud poprzewracał słupy 
telegraficzne, a powyrywane z ziemi szyny za 
kopał w pobliżu rzeki, chcąc w ten sposób od
wrócić szkodliwy wpływ „bóstwa przeznacze
nia“' Feugs-gui. Gdy lud chcial zabrać się 
do dzieła zniszczenia przy stacyi 8inho, na
potkał energiczny opór urzędników francuskich, 
którzy z pomocą wojska stoczyli krwawą walkę 
z tłumem i w końcu go rozproszyli. Miesiące 
miną, pisze „China Mail“, zanim usunięte zo
staną ślady tego barbarzyńskiego zniszczenia, 
a kolój będzie mogła na nowo być w ruch 
puszczona.

* Pracowity ptak. Na wybrzeżach Fran- 
cyi żyje ptak, z powierzchowności trochę do 
naszój kaczki podobny, którego tam nazywają 
krętogłazem (tourne-pierre); istny to helota. 
Jeżeli przypadkiem uda mu się zjeść dobry 
obiad, to możemy być pewni, że zapracował 
na to; żyje owadami, które z niesłychanym 
trudem wydobywa z pod kamieni nadbrzeżnych; 
kopie ziemię, jak gdyby szukał skarbów; pod 
tym kamieniem jest jego byt. Do tój ciężkiój
pracy natura dała mu ciało krzepkie, nogi mu- 
szkularne i krótkie, długie zaostrzone palce, 
pierś tęgą i szeroką, wystającą jak puklerz. 
Po chodzie swobodnym i pewnym, po upierze
niu podobnem do szarój bluzy, znać zaraz 
dziarskiego robotnika. Jeżeli nie może dzió-

bem poruszyć kamienia, pomaga sobie łapami, 
pcha go piersią, jak robotnik podważający cię
żar ramieniem. Jeżeli kamień nie ustępuje, 
wydaje oetry okrzyk, na który natychmiast 
nadbiegają z pobliskich skał towarzysze, łączą 

siły, współzawodniczą z sobą w zręczno-swe
ści i energii, i jak tragarze 
się do podniesienia ciężaru, 
jest wytrwałość tych ptaków: spoglądają na 
siebię, naradzatą się, zachęcają, dają sobie 
hasło krzykiem wdzięcznym i ostrym! I kom
binując siły z cudownem wyrachowaniem, je
dnocześnie, jak jeden robotnik, popychają ka
mień ; rzekłbyś, wysilenie jednćj ręki, jednego 
dzióba. Jeżeli kamień jeszcze się opiera, ota
czają go, oglądają, badają okiem, łapą, skrzy
dłem i z komicznym zapałem skopują ziemię 
do koła: pod krzyweaai pazurami piasek wzlata 
w górę, ziemia się wzrusza, przeszkoda ustę
puje. Znów się porozumiały, ustawiły szere
giem i dobywając ostatnich sil, prą kamień 
z nową energią. Jeżeli i tym razem nie mogą 
złamać jego opora, krzykiem przywołują jeszcze 
kilku pomocników, którzy nadbiegają w lot, 
jak dzielni towarzysze obowiązku.

* Kalendarz. Jutro we wtorek dnia 18go 
listopada Pośw. bazyliki śś. Piotra i Pawła.

Wschód słońca o godzinie 7 minut 28. 
Zachód o godzinie 4 minut 2.

Przedpłatę na Straż śi. Wojciecha
złożyli w dalszym ciągu na rok 1890:

283) Ks. dziekan Nawrocki z Grabowa.
284) Ks. proboszcz Grabski z Dębnicy.
285) Ks. proboszcz Gieburowski z Górki Du- 

chownój.
Dawniejszych roczników Straży św. Woj

ciecha nabywać można w Drukarni Kuryera 
Poznańskiego.

Przedpłatę w ilości 1,50 m., z przesyłką 
książek 1,75 m. przyjmuje

Drukarnia Kuryera Poznańskiego. 
Poznań, 8w. Marcin 16/17.

fiaiofiosci llieracne i artysiyczne.

umiejętnie biorą 
Zdumiewającą

* Na dzieło Najprztwielebniejszego 
Biskupa Janiszewskiego pod tytułem:

Mctól i Państwo Ctaściafistie
złożyli przedpłatę (6 marek z przesyłką 6,30 m.) 

13) JW. ks. Prałat i Oficyał dr. Łuko-

ks.

14)

15)
16)
17)
18)
19)
20)

wski z Gniezna.
JW. ksiądz kanonik Kwiatkowski z 
Gniezna.
Ks. penitencyarz Gdeczyk z Gniezna. 
Ks. dziekan Nawrocki z Grabowa.
Ks. dziekan Pankowski z Ryszewka. 
Ks. dziekan Ertman z Kwieciszewa. 
JW. ks. kanonik Krępeć z Marzenina. 
Ks. proboszcz Gieburowski z Górki 
Duchownój.

21) St. Morawski z Jurkowa.
22) Ks. Prałat Stablewski z Wrześni.
23) Stefan Thiel adwokat i notarynsz z 

Wrześni.
24) Hr. 8kórzewski z Lnbastronia.

* Przedpłatę na dzieło „malowniczy 
Opis Polski“ złożyli w dalszym ciągu: 
Ks. proboszcz Ertman z Kwie

ciszewa 1 egz. za 4,00 m.
Przypominamy, że przedpłata na „Malo

wniczy Opis Polski“ wynosi 3 marki, 
z oprawą 3 marki 50 fen., w lepszój opra
wie 4 marki, za co przesyłka franko. Wyszły 
dotąd 2 zeszyty. Zamawiać pod adresem: 
K. Kozłowski, Poznań, Długa ulica nr. 8.

Echa muzycznego, teatralnego 1 arty
stycznego wyszedł nr. 371 i zawiera: Nasi 
rysownicy I. (z portrecikami) przez Wiktora 
Gomnlickiego. — „Tobie Kazin na pożegna- 

(Kaźmierzowi Kratzerowi, wiersz przez 
Bolesława Ładnowskiego. — Muzyka i dobro
czynność, notatki historyczne (1815—1828), 
skreślił Julian Heppen (ciąg dalszy). — Hi- 
stryoni, powieść z czasów Dyoklecyana przez 
Wincentego Rapackiego XXV. — Z dziedziny 
nauki i fantazyi przez Anatola Krzyżanowskie
go, — Z podróży Kochańskiój. — Kaźmierz 
Kratzer (z portretem) przez Jana Kleczyń- 
skiego. — Cracoviana przez K. L. — Od
głosy (feljéton) przez Carillona. — Z teatru 
przez Aleksandra Rajchmana. — Kronika. — 
Teatr. — Muzyka. — Nekrologia. — Kurye- 
rek malarski. — Repertuary. — Adresy. — 
Feljeton: „Obiad“ przez Stefana Ossoria. 

Dodatek nutowy : „Méditation“ na fortepian 
skrzypce, Hermana.

Przybyli <• r«»a*la.
Poznań, 16 listopada. 

kamieńskiego hotel berliński. 
Ksiądz Piątkowski z Lwówka, Łubieński 
z Kalisza, Jeżewski z Górzewa, Staśkie- 
wicz z Kwilcza, Kurczewski z Bilejewa, 
Bernstein z Bród, Jordan z familią z Cho- 
mencie, Grunwald ze Skoków, Stam ze 
Śmigla, Dutkiewicz z żoną z Rogoźna, 
pani Maciejewska z Wrześni, Michalski z
Bieździadowa.

Ostatnie telegramy.
Londyn, 17 listopada. „Times“ 

oświadcza, upoważniony do tego przez 
interesentów, że obawa upadku banku 
Braci Barings została zupełnie usuniętą. 
„Standard“ radzi, aby nie obawiano się 
żadnych następstw, groźniejszych, gdyż 
w danym razie nastąpić może tylko za
wieszenie wypłat ze strony Argentynii i 
Uruguayu na co publiczność oddawna już 
była przygotowaną.

Paryż, 17 listopada. Lekarze Ba’
chet i Hericoort donieśli Towarzystwu 
biologicznemu, że wynaleziony przez 
nich środek leczniczy przeciwko tuber- 
kulom okazał się po wielu próbach bar
dzo skutecznym. 

Ostatnie wiadomości.
Rezultat wyborów dziaiejazych do 

reprezeutacyi miejakińj. Dotychczaa, przed 
zamknięciem redakcyi, doszedł naa na
stępujący rezultat glosowania:

Z obwodu 3 klasa III w szkole przy 
Rycerskiój ulicy:

Prawo do głosowania miało 1536 wy
borców, z tych głosowało na pana dr. 
Kusztelana 165, a na postępowca Mul
lera 392.

W obwodzie I w klasie III (na ratu
szu). Uprawnionych do głosowania 1632. 
Z tych głosowało na p. Feliksa Rakow
skiego 378, na p. Tiircka 459 a na pana 
Anderscha 1 — razem 838.

W obwodzie II, klasie III (przy ńw. 
Marcinie nr. 35). Uprawnionych do gło- 
sowauia 1627 — z tych oddano 659. 
Na pana Jana Spechta 327 głosów, 
p. Anderscha 254, p. Foerstera 75, p. 
Tuercka 1, p. Poludulaka 1 i p. Feliksa 
Rakowskiego 1. '

Gospodarstwo, handel i przemysł.
(K) Posuń, 17 listopad» — (Sprawo

zdanie giełdowe).
Stan powietrza zacbm
Zyto: bez handlu.
Okowita: spok.
Cena wypowiedz. —,—. Wypowłedzino —• 

w miejscu (bez beczki) tow. opadat. 60-ta 58,30 pł., 
70-ta 88 80 m., listopad 60-ta 68,10, 70-ta 38,00 m, 
grudzień 60 ta 67,80 m., 70-ta 38,30 m.

(Sprawozdanie urzędowe).
Okowita (z beczką) za 100 litr. 10,000% 

Tralles. Wypowiedziano —.— litrów. Cena wy
powiedziana —mrk. w miejscu bez beczki 60-ta 
68,20 mrk., 70-ta 88,70 m., listopad 60-ta —m. 
70-ta — — m.

Peznań, 17 listopada. — Ceny mąki. — 
Pszenna 27,60. rżana 23.60 za 100 kilogr
Csnytarg. wPeznanls TOWAR

d. 17 listopada 1890,

Pszenica . .
„ nowa . 

Żyto .... 
Jęczmień . . 
Owies . . • 
Groch wrzący.

. na passę 
Kartofle . • ■ 
Rzep. . . • 
Rzepik . . . 
Łubin żółty. . 

. niebieski

100 kil«.
piękny średni J pośledni

19 80 19 40 18 60 — —
_ — — — — —
17 20 17 — 16 70 — —
16 40 16 — 14 — — —
13 60 13 10 — — — —
— —- — — — —

—
4 — 3 60 — — — —

— — — — — — _

__ _ _ _ — —
8 90 8 60

Siostry Miłosierdzia w Poznaniu przy uli
cy Ogrodowój, przyjmą z podziękowaniem 
stare płótno którego potrzebują wiele do opa
trywania chorych dzieci w szpitaliku dzie
cięcym. Liczba dziatek opatrywanych w szpi
taliku ciągle się wzmaga.

Adres: Przełożona Zakładu Sióstr Miło
sierdzia przy ulicy Ogrodowój, Poznań.

Tmlwsram giełdowy
Berlin, 17 listopada 1890. (Kursa końeowe.)

17

194 50 
192 60

187 60 
169 76

68 80 
67 20

40 60
39 60 
89 60
40 40 
40 60

dnia

eksportowa . 
spożywcza. . 
Kurz z dnia

Kurs z
Fszenloa stałej, 

na listopad . . • • ■ 
na kwiecień-maj . . .

łyts postęp, 
na listopad . . •
na kwiecień-maj . .

Olśj rzep, postęp, 
na listopad .... 
na kwiecień-maj . .

Okowita słabo, 
eksportowa .... 
na listopad . • , • • 
na listopad-gradzień . 
na kwiecień-maj. . . 
na maj-czerwiec. . • 
spożywcza......................

Owies
na listopad ....

Wyp -żyta wsp. 
Wyp.-okowity kw,

16

194 - 
191 60

186 - 
168 25

68 60 
67 20

40 30
39 60 
89 60
40 20 
40 40 
69 70

143 50

100, Mt 
.000 

14
104 90

OR
100 60
96 60

102 25

177 — 
78 -

247 30 
102 25

68 90 
90 — 
87 60 

167 40 
106 90 
62 60

14» 26

60,»«»
.000
16

104 90
97 80

100 70
96 60

102 -

176 80
77 90

247 - 
102 26
72 80 
68 90 
89 76 
87 10 

166 60 
106 76 
61 76

17

Oonsal. 4%..................................
0onsol.38*/i#/o........................
Poznańskie 4% listy zastawne . 
Poznańskie S1/,0/» listy zastawne 
Poznańskie listy rentowe . . .
Poznańskie oblig........................
Austryackie banknoty . . . 
Anstryacka renta srebrna . ■
Rosyjskie banknoty.......................
Rosyjskie li*ty zastawne . . . 
Polskie 6% listy zastawne . . 
Polskie likwidacyjne listy zast. . 
Węgierska 4% renta złota . . 
Węgierska 6% renta papier. . 
Austryackie kredytowe akcye . 
Austryackie francuskie koleje .
Lombardy _...................................
Usposobienie; spok.

Szozeola. 17 listopada 1890.
Kurs z dnia

Pszealoa spok.
na październik •. • • ■ • • 
na listopad-gradzień ....
na kwiecień-maj............................

Żyto stale.
na listopad-gradzień ....
na kwiecień-maj.......................

Olej rzep, słabo.
na listopad ..................................
na kwiecień-maj.............................

Okewlta staliej.
w miejscu spożywcza.... 

„ eksportowa. . . . 
„ na listopad eksportowa. 
„ na listopad-gradzień eksp 
„ na kwiecień-maj eksp. 

Petroleum
w miftincn. .

( Kursa końe.)
16

188 — 
189 -

176 - 
166 —

59 - 
67 50

59 46 
40 - 
38 60 
38 40 
89 -

11 60

188 — 
189 —

178 60 
167 60

58 — 
57 —

69 80 
40 40
89 —
38 70
39 30

11 60

dołącza się 
(752)

Do dzisiejszego numeru 
jako dodatek nadzwyczajny

CENNIK
z zakładu artystycznego

Leona Woerla
w Wyrcburgu i Wiedniu.



Dnia 16-go b. ni. o 2 godzinie w uoejr za
snęła w Panu, po długich & ciężkich cierpieniach, 
sakramentami śś. kilkakrotnie opatrzona, Zona, matka 

babka nasza uajukoch ńsza (~54)
Elwira z Boerschów

Chmielewska.
Pogrzeb w środę. Pokój Jéj duszy.

W głębokim smutku pogrążani
dzieci i wianki.

Jaraczewo, dnia 16 listopada 1890.

Siostra moja ś. p.

zakończyła dziś dnia 10 b. m. opatrzona Sakramen
tami śś. doczesny swój żywot. Eksporta do kościoła 
w miejscu we wtorek, pogrzeb w środę.

Czacz, dnia 16 listopada 1890. (753)

X. Wiśniewski.

NABOŻEŃSTWO

6
Matki Nieustającej Pomocy.

Książeczka, zaopatrzona w aprobatę Władzy Ducho
wnej, zawiera różne Modlitwy, Nowenny, Litanie itd. Stron 
220. Cena za egzempl. na zwyczajnym papierze 40 fen., 
z przesyłką 50 fen., na lepszym papierze 50 fen., z prze
syłką .60 fen.

Do każdej książeczki dodajc się bezpłatnie śli
czny obrazek Matki Boskiéj Nieustającńj Pomocy z modlitwą.

Odwrotnie za nadesłaniem należytości wyseła
Drukarnia Kuryera Poznańskiego

__________W Poznaniu, św. Marcin nr. 10.1______
Poznań, dnia 12 listopada 18w i.

Celem osiągnięcia środków, potrzebnych do wykonania 
naszych obowiązków, jesteśmy zmuszone i tego roku, opinez 
sprzedaży wykonanej w gronie naszego stowarzyszenia bie
lizny i ubiorów, urządzić

Bazar gwiazdkowy,
który się odbędzie 3 13 grudnia r. b. od godziny 11-2 
w południe i od 5—8 wieczorem w lokalach naczelnego prae
sidium — wejście z podwórza na prawo. Wstępne wynosi w po
łudnie 25 fen., wieczorem 50 fen.

Wszystkich tych, którym dobro naszych ubogich leży na 
sercu, prosimy o poparcie naszych usiłowań przez łaskawe 
udzielanie nam wszelkiego rodzaju przedmiotów na sprzedaż 
i artykułów spożywczych, które każda z pań, należących do 
naszego stowarzyszenia chętnie przyjąć gotowa, jak rówuież 
przez liczne zwiedzanie naszego bazaru.

Poznańskie Stowarzyszenie Pań.
Hrabina Zedlitz.

drogi krzyżowej, płaskorzeźba (Hoch § 
relif) w rozmaitych wielkościach, figury 16 
świętych z masy mozaikowej i sztucznego 
kamienia w różnych wielkościach (przy 
większych ilościach na odpłatę) poleca

J. Szpetkowski,
zakład koście,no - artystyczny,

Na życzenia ilustrowany katalog gra
tis i franka. (6X4)

Polecam wszelkie meble wyściełane
od najprostszych do najwykwintniejszych

Przerabiani stare 
meble w domu i po 
za domem, dekoro
wanie pokoi, urzą- 
dzanie fir&n itd. wy- 
konuję rzetelnie i ta- 
tóo Gotowe me
ble zawsze mam na 
składzie, kanapy od 
30 marek poezą- 
WS2y-. (474)

I. Bańkowski, tapicer i dekorator,
Poznań, ulica Podgórna nr. 5.

Aufgebot.
Aut den Antrag des Nsclilass- 

»fleger», Juslisratks .VosrAOisAa zu 
Posen, werden die Nacblassgläubiger 
der am 3. Sepomber 1869 verstor
benen Ritturgutspächterin. verehe
lichten Krau Marie Stock geb. 
von Vhlapowska zu Hielkie 
(Kreis Posen-West) »uigefordert, 
ihr« Ansprüche and Rechte an den 
Nachlass derselben bei dem unter- 
»cichu.t. n Gerichte spätestens in 
dem auf (751)
aen IO. Februar 1891, Vor

mittags nift ctir, 
im hiesigen Amtsgerichts-Gebäude, 
Wronkcr Platz Nr. 2, Zimmer Nr. 18, 
aubcrauutm Aufgelmtstermine an- 
EUtnelden ; widrigeiisfalls sie gegen 
die Benefizialerben ihre Ansprüche 
nur noch insoweit geltend machen 
können als dar Nachlass, mit Aus
schluss aller seit dem Tode der 
Erblasserin aufgekoinmeuen Nutzun
gen, durch Befriedigung der au
gemeldeten Ansprüche nicht et- 
sehöpft wird.

Posen, den 11. November 1890.
Köuijfl. Amts-Gericht,

Abth. IV.

Marcin Dłużewski,
robotnik z Kuźla pod Pniewami,
wróciwszy z wojny francusklćj do 
domu, poe~4»wał przy żonie aż do 
Nowego ' tu 1872, poczem ndal 
się w św. j i od tego czasu nie dal 
o sobie znaku życia. Osoby, które- 
by roś wiedziały o miejscu pobytu 
wspomnianego Dłużewskiego lub o 
jego losach, uprasza się, aby wiadol 
mnśtf o tein przesłały do redaltcy 
„Kuryera Poznańskiego.“ (682)

EAU DE COLOGNE.
Extrait double mit gothlscher 

Griin-Gold-Etiquette,
anerkannt als die beste durch Zuer
kennung des einzigen ersten Preiset 

auf der Ausstellung in Köln 1876.
FERD. MÜLHEN8

„Glockengasse No. 4711“
KÖLN.

Ruskie
kalosze

ila jai, panów i äiitci
poleca po najtańszych cenach

. À. Hasprowica,
I’oSEML&ík. (71ÖJ

łsasasBsaBffigspzipgptępCTj
Wielebnemu Duchowieństwu fl 

i Szanownym Dozorom Kościoła Ul 
donoszę niniejszem, iż (6 2) a

in warsztat mój ra 
0 budowania organ, ¡a
m znajdujący się dotychczas na !, 

Piekarach pod Nr. 18 przenoszę n] 
pod 31 na Piekarach i "
że zarazem takowy powiększam.

Polecając się nadal łaskawym 
względom Wielebnego Du ho 
wieństwa i Szanownym Dozo
rom Kościoła, przyrzekam, że 
będę się starał podjęte prace 
wykonywać zawsze sumiennie
i po nizkich cenach.

Roman Hoffmann,
organmistrz.

Ś5H5H5H5HSEJ

HambDrsTsko-Amerykańskie
^Tmrzysfffo Akcyjne żeglugi parowej

Umyślna
i pocztowa żegluga parowa

pomiędzy (Nr. 612)
Hamburgiem a Nowym Yorkiem

z przystankiem w Southauipton

Podróż na Oceanie około 7 dni.
Oprócz tego regularne połączenie parowcami po 

cztowemi między
Hawrem a Now. Yorkiem. Hamburgiem a Indyaml 
Szczeclnem a Nowym zachodnleml.

Yorkiem. Hamburgiem a Havaną.
Hamburgiem a Baltimore. , Hamburg, a Mektyklem. 

Bliższych wiadomości udzielają: Michaeli« Oelsner, Rynek 
ur. loO w Poznania, Jul. Gieballe w Itogoźnie, Abr. Kan
torowie! w Wrześni A. Spektorelt w Chodzieżą, Hor. 
Moskę w Wyrzyska. (Is74)

Smarowidło na osie,
Tran szwedzki i łój, 
Petroleum amerykańskie, 
Sól bydlęcą i kuchenną,

Jałowiec,
Kuchy lniane i rzepiowe, 
Kamyszek do pszenicy, 
Carbolineum Avenarius,

Farby, lakiery i pokosty
polecają po cenach najniższych (379)

S. Otocki *1 Sp.
skład drogeryjny,

Poznań, ulica Berlińska nr. 3.

w ‘/a kopach astr, kawior i wędzonoy o łososia., nowe sardynki 
w oliwie od 60 176 fen., opiekane i liattyekie tledzie z oiAtnoi 
i bez oś iw sosie z pomidorów i Mixed Picles etc., tuńczyka w oliwie,
ltydiinki i sielawy. 

Owoce suszone,
grzyby poleca

powidła turei kie
(767)

oraz polskie i litewskie

•I- Siny czy liski,
Skład kolonialny i delikatesów,

św. Marcin 23.

Formularze
do wystawiania świadectw wedle prawa 
o zabezpieczeniu na starość, poleca

Drukarnia Kuryera Posnaóskiego
w Poznaniu, św. Marcin nr. 16.

Stacye Drogi Krzyżowej
z masy, w 14 obrazach polycbromowane farbami woskowemi i prawdzi
wsza złotem

w wielkości 95X60 cm., 126X66 cm., 146X85 cm., 
włą-znie z ramą 800 600 750 marek poleca

11. Piotrowski,
Poznań, ulica Wrocławska Nr. 14.

Stacye powyższe zastąpią tak pod względem trwałości jak i wyko
nania wyroby fruheuskie. z tak zwanego: „Carton cement-Carton 
pierre“, składający się a czerwonego zafarbowanego gipsu, z do. 
mieszką Hamowanej kredy, kasztanowej mąki i pakuł lub 
grubego płbtna.

Trwałość tychże jak powszechnie wiadomo równa się wyrobom 
z „Terra Ootty'1 (t. j. z palonój gliny) i wszelkim dobrym kamieniom.

Już sam zewnętrzny wygląd i próby przez krojenie i tłuczenie 
przedsięwzięte przekonują każdego o trwałości powyższego wyroku, który 
nawet w wilgoci pozostaje niezmiennym. (767)

P. P.
Niniejszem mam zaszczyt zawiadomić Szanowną Publiczność i Prze

wielebne Duchowieństwo miasta Mogilna i okolicy, iż w dniu 1-go li
stopada r. b. otworzyłem (734)

HAITDEL 
kolonialny, delikatesów, win i cygar

pod firmą: ó

Władysław Palędzki.
Usilnem staraniem inojem będzie dobreini a taniemi towarami i aku- 

ratną usługą pozyskać sobie względy Szanownćj Publiczności. Mając na 
dzieję, że Szanowną Publiczność i Przewiebne Duchowieństwo zechce po
przeć początkującego rodaka — pozostaję

z wysokim szacunkiem
Władysław Palędzki.

5C
z najlepszych kopalń górnoślązkich po najtańszych cenach 
dostawiamy na każdą stacją kolejową. Przy dostawie na 
całą kampanią jesteśmy w stanie służyć cenami zredukowa- 
nemi i dogodnemi warunkami zapłaty. (492)

Rusztu polygouowe
dozwalają używania pyłu z węgli z wielką korzyścią. Ilu 
szła poligonowe oszczędzają 10% opalu. O wcze
sne zamówienia upraszamy.

________ Orłowski i Sp., Poznań,
Parowniki do paszy dla bydła

' Patent Webera.

Srótowniki
patentu Ludwigshiltte, pojedyńcze i dobre.
Sortowniki, płuczki i siekacze

do kartofli i buraków,

Rozdrabiacze do kuchów, 
Sieczkarnie bębnowe i angielskie 

i inne maszyny i narzędzia rolnicze polecają 
zaraz ze składu (703)

Bracia Łesser w Poznaniu.

Nowo otworzony skład
pod firmą:

F. Raczkowski,
Poznań, Nowa ulica 8 (Bazar)

poleca
Wszelkie nowości na sezon jesienny i zimowy w weł

nach i jedwabiach, tak kolorowych jako i czarnych.
Płótna, stołową bielizn«, ślązką i bielefeldzką 
Bielizn« m«zką 1 damską, jak najlepszego kroju. 
Materye na meble, firanki, dywany, chodniki,

portyery. (287)
Ceny nizkie leoz stałe.

PS. Przyjmuję także w robotę suknie, płaszcz« 1 wierz
chy na fntra.

FABRYKA
papierosów i tureckich tytoni

(1019) „yiłLRAN“
I. F. J. Komendsiński w Dreźnie,

iwraca oz&uownjm Amatorom łaskawą uwagę na «woje papierosy 
i tureckie tytanie, które w wszystkich głńv niejszycfi odnośnych 

handlach aa do nabycia. f’env qari«r nmtarbnwanc.

Świeczniki,
lampy wieczne jeszcze we wielkim wyborze, figury na 
Boże męki w rozmaitńj wielkości w drzewie rzeźbione, pa- 
sye cynowe i z drzewa do 2 m. wys., chorągwie i balda
chimy, lichtarze, dzwonki harmonijne, ołtarzyki do 
noszenia, chrzcielnice poleca po cenach znacznie zniżo
nych. Wszelkie prace kościelne, odnowienia ołta
rzy wykonują się gustownie i tanio (708)

w składzie sprzętów kościelnych

W. TRZCIŃSKIEGO
w Poznaniu przy ul. Wodnój 22a.

Szanownej Publiczności
donoszę niniejszem, że z dniem dzisiejszym apteka tutejsza 
na ( iiwaliszewie przeszła drogą kupna na moją własność.

Usilnem mojem staraniem będzie na polu w zakres 
mego zawodu wehodzącem zjednać sobie i zachować 
zaufanie Szanownćj Publiczności.

Z głębokim szacunkiem

Roman Schneider,
r eipteUssurz. z Z

____ _ Poznan, dnia 15 listopada 1890. (752)

(121)
Heyducki & Eichstaedt

polecają

3s:o3sa.äe,
kołnierzyki i obojczyki,

IW po cenie umiarkowanej.

Mój nowo urządzony
Salon fryzyerski
również boga" o zaopatrzony Skład pcrfhmerył franc., ang. 
i krajowćj. skład wszelkich towarów, rękawiczki ang., ko
szule syst. prof. dr. Jagera. Również polecam słynną 
wod« przeciwko slwlznle i środek na nagniotki, 
wszelkie artyknly toaletowe, laski, prawdziwe ang. 
brzytwy pod gwarancyą. Zwracam także Szanownćj Publiczno
ści uwagę na mój, OTF" zakład pernkarski i wypoży
czalnią pernk teatralnych. TRB Zamówienia uskute
czniam w jak najkrótszym czasie, ręcząc za skorą i rzetelną usługę. 
(322) Z uszanowaniem

F. Stasik, fryzyer,
ul. Wilhelm. 3 obok hotelu Berlińskiego.

biegła w francuzkiem i muzyce i 
znają a początki angielskiego znaj
dzie m ejsce od Nowego Roku ńa 
750—9. 0 marek pensyi. (729)

R. M. Koczorowski, 
Plac IWilhelmowskl nr. 10, na

rożnik ul. Rycerskiej.

OsoToa,
w średnim wieku, która była w pier
wszorzędnych domach i zna się na 
kuchni i gospodarstwie, życzy sobie 
przyjąć miejsce na probostwie lub 
mniejszem gospodarstwie. Zgłosze
nia przyjmuje Ekspedycya Ku
ryera pod literą M. W. 742.

Redakcja odpowiedzialny Masław Zmorski z Podania, — Nfakłądóm i czcionkami Drukarni Kuryera Poznańskiego,

Dwóch subjektów
do handlu korzeni, delikatesów, win 
i cygar, dobrze poleconych i do
brych ekspedyentów poszukuje od 
Nowego Roku. (760)

J. Mroczkowski
w Rawiczu.

Sprzedaż ûrnfiiéj partyi

trybów
czystej krwi Rambouillet za
rodowej owczarni w Turznie 
p. Tauer Prusy Zach, rozpo
częła się.

Kierunek: Szla
chetna wełna przy 
możliwie wielkich 
figurach. (7,5)

Kaysiewicz.
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